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W f t e f  FrancyL
Wybory do francuskiej Izby deputowanych 

były dawniej pouczającą dla socjologa, a do­
niosłą dla świata politycznego akcyą, która też 
wszędzie budziła nadzwyczajne zajęcie. Podczas 
poprzednich dwóch wyborów, w r. 1902 i w r. 
1906, zastępy kleryk ałów i monarchistów szły 
w zwartym szeregu przeciwko republice, chcąc 
ją  obalić, a przynajmniej uzyskać taką Izbę, 
której większość w sprawach polityki kościel­
nej byłaby skłonną do kompromisów i ustępstw. 
W  tej walce przeciwko republice dawali par­
ty  om reakcyjnym posiłki niezawiśli socyaliści, 
którzy powiadają, że należy za wszelką cenę 
obalić obecne rządy, za mało ich zdaniem po­
stępowe na polu reform sccyalnych.

Reakcya zawiodła się. W r. 1902 umiarko­
wany Waldeck-Ronsseau ustąpił, a jego następ­
ca, Gombes, jako prezydent gabinetu przepro­
wadził wszystkie radykalne reformy kościelno- 
polftyczne. Podobnie było w r. 1906, gdy rzą­
dy objął Clćmenceau. Po tych dwóch wielkich 
walkach wyborczych republika skonsolidowała 
się i dzisiaj nie obawia się już wcale koalicyi 
reakcyjno-socyalistycznej. Monarchiści stracili 
po największej części wiarę w powodzenie swo­
jej sprawy i występują coraz częściej, jako 
konserwatywni republikanie, a tylko socyaliści 
pozostali na placu boju, chwytając się coraz 
drastyczniejszych środków w miarę, jak  wzrasta­
ją  siły żywiołów republikańskich. Owe środki 
zwalczania republiki wyrodziły się nawet w za­
machy anarchistyczne, na szczęście odosob­
nione.

Wobec tego wyniki niedzielnych wyborów 
można było przewidzieć łatwo. Większość Izby 
deputowanych nie zmieni się i będzie pracować 
Jad urzeczywistnieniem hasła, które przed wy­
borami rzucił Briand, mówiąc, że „republikani­
nem jest ten, kto pragnie nadania państwu cech 
zupełnej świeckości". Demonstracyą na korzyść 
obecnego gabinetu był p o n o w n y  w y b ó r  
w s z y s t k i c h  m i n i s t r ó w  i s e k r e t a r z y  
s t a n u  z wyjątkiem M i l l e r a n d a ,  który się 
poddać musi ściślejszemu wyborowi. Tak spo­
kojnych wyborów, jak  tegoroczne, F iancya do­
tąd  nie miała. Nawet ludność Paryża zachowy­
wała się spokojnie, co więcej, obojętnie wobec 
gderających się kandydatów, wiedząc z góry, 
którzy kandyd?.ci mają zapewnione zwycięstwo 
Zdemolowanie redakcji i drukarni „Hnmanite", 
tudzież zranienie 30cyalisty Roaaneta były je- 
dynemi wybrykami w Paryżu. G a b i n e t  B r i ­
a n d  a z w y c i ę ż y ł .
ir Klęskę, k tórą poniósł M i l l e r a n d ,  minister 
robót publicznych, w XII. dzielnicy paryskiej, 
należy przypisać powodom, nie mającym wła­
ściwie cechy politycznej. Sprawa sprzeniewie­
rzeń, popełnionych przy likwidacyi dóbr kościel­
nych i klasztornych, " podniesiona w Izbie i w 
prasie tuż prawie przed wyborami, spowodowa­
ła  klęskę Milleranda, który, jako adwokat, wy­
stępował w procesach z ramienia osławionego 
likw idatora Dueza. Jak  wiadomo, Duez kierował 
tak  sprawami likwitlacyjnemi, że wiele procesów 
Wygrały kongregacye, a państwo nie może już 
podjąć żadnych kroków prawnych, gdyż wyro­
k i są prawomocne. Oczywiście odium spadło na 
Milleranda, który formalnie jest niewinny. — 
Wyborcy XII. okręgu paryskiego dali wyraz 
swojemu oburzeniu na Milleranda, przechodząc 
na  stronę jego przeciwników. — M i l l e r a n d  
Otrzymał 3.119 głosów, gdy nacjonalista P e ­
c h  i n dostał 5.836, a zjednoczony socyalista 
2.558 głosów. Przy wyborach ściślejszych so- 
yaliści głosy swoje oddadzą P e c h i n o w i  i 

Millerand p a d n i e  z p e w n o ś c i ą .  Podobno 
też Millerand ma zamiar wystąpić na prowin- 
cyi, jako kandydat przy wyborach ściślejszych 
i uzyskać mandat, rezygnując z przedstawiciel-
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stwa Paryżan. — Ale Millerandowi grozi druga 
klęska, mianowicie przymusowa dymisya. Briand, 
jak  donoszą z dobrego źródła, ma zam.ar po 
wyborach usunąć z gabinetu kilku ministrów, 
przeciwko którym podnosiły się zbyt często po­
ważne zarzuty. Do tych ministrów należy Mil­
lerand. „

Równie J a u r i s s  poniósł klęskę podobną, jak 
Millerand. ■ Ten przywódca socjalistów kandy­
dował w Albi, gdzie przeciwko niemu wystąpił 
radykał R i g a u d .  Zdawało się, że Jau iós zwy­
cięży, a tymczasem otrzymał on tylko 5 9 9 7  
głosów, R i g a u d  2 9 4 6 , a kandydat reakcyjny 
3 3 5 5 . Ponieważ przy wyborze ściślejszym wy­
borcy reakcyjni dadzą swoje głosy z wszelkiem 
prawdopodobieństwem Rigaudowi, więc Jaurós 
może bardzo łatwo stracić mandat. Prezydent 
gabinetu B r i a n d  odniósł świetne zwycięstwo 
wyborcze w okręgu SainCChamond. Na 1 7 .0 0 0  
głosujących otrzymał .11.930 głosów. Wybór 
jego powitano w Paryżu z ogromną radością.

Telegram z Paryża, podany w dzisiejszym 
porannym numerze naszego pisma, podaje na­
stępujące wyniki wyborów, z czasu do godziny 
11 rano dnia wczorajszego: W ybrano 57 re­
publikanów, 150  radykałów i socjalistycznych 
radykałów, 10  niezawisłych socjalistów, 28  zje­
dnoczonych socjalistów, 4 3  progresistów, 12  
nacjonalistów, 53  konserwatystów. Są to oczy­
wiście wyniki niezupełne, ale pewną już jest 
rzeczą, że nowa Izba deputowanych będzie silną 
większością popierać Brianda.

w y t le s te o  rządu.
r (Tol. „N. Ref.")

Paryż, 26 kwietnia.
Zwycięstwo rządu przy obecnych wyborach 

okazuje się z n a c z n i e  w i ę k s z e m, niż przy­
puszczano. Z dotychczas wybranych 35 7  posłów 
należy 221 do obozu rządowego.

Jeżeli wybory ściślejsze odbędą się w tym 
samym stosunku, to rząd będzie rozporządzał 
w nowej Izbie większością dwóch trzecich.

Nowością przy obecnych wyborach jest wy­
stąpienie partyi a g r a r y u s z ó w  s o c j a l i ­
s t y c z n y c h ,  którzy w kilku okręgach zwycię-

R o k tM ia  z Połakomi.
( T e l e f o n e m . )

Wiedeń, 26  kwietnia.
„Deutsch Nat. Corresp**. donosi, że z P o l a ­

k a m i  toczą się rokowania o dopuszczenie w 
Izbie do .obrad nad przedłożeniarai rządu w 
sprawie u r e g u l o w a n i a  s t o s u n k ó w  j ę ­
z y k o w y c h  i p o d z i a ł u  n a  o k r ę g i  j ę z y ­
k o w e  w C z e c h a c h .

Jak  wiadomo, Czesi uważają postawienie tych 
spraw na porządku dziennym Izby, za „casus 
belli“. Polacy sprzeciwiają się także temu żą­
daniu, mianowicie ze względów autonomicznych, 
ponieważ uważają sprawę uregulowania stosun­
ków językowych za sprawę krajową, nie nale­
żącą do zakresu Rady państwa. Jednakże, jak  
donosi „Deutsch Nat. Corresp.**, Polacy ze wzglę­
du na przyjazne stosunki z posłami niemiecki­
mi, n i e  z ł o ż y l i  d o t ą d  j a s n e g o  i obowią­
zującego oświadczenia w tej sprawie.

T o c z ą  s i ę  w i ę c  o b e c n i e  r o k o w a n i a  
aby przełamać opór Polaków w tej sprawie.

Dar Gnaaraaldzkl.
T1*

Zarząd Główny T. S. L. komunikuje, że o g ó l ­
n y  s t a n  funduszów Daru Grunwaldzkiego dla 
Towarzystwa Szkoły Ludowej w dniu 20  kw ietnia  
1 9 1 0  dosięguął w  deklaracjach sumy 1 ,3 1 5 .0 2 0  
koron. Ofiary napływają w  dalszym ciągu, tak w 
deklaracyach, jak i  w gotówce i jeszcze w  roku 
bieżącym grunwaldzkim nowńmy dosięgnąć cyfry 
2 ,0 0 0 .0 0 0  koron. Może nieco przedwcześnie byłoby 
podawać już dziś dokładną statystykę ofiar, zade­
klarowanych na szkoły kresowe, lecz pewno przy­
bliżone obliczenie rzuca już dziś ciekawe światło  
ua samorzutną ofiarność, w której w zięły udział 
w szystkie w arstw y społeczne.^

W  biurach Zarządu Głównego T . S. L. w  Kra­
kowie i Związku okręgowego T. S. L. we Lwowie 
stwierdzono, żo po dzień 2 0  kw ietnia wpłynęło o- 
gółem na Dar Grunwaldzki o k o ł o  2 7 0 .0 0 0  kor. 
gotówką. Cyfra ta jednak w rzeczyw istości jest 
większa, gdyż nie są objęte przez nią te kwoty, 
które na razie nie w płynęły do kas T. S. L., lecz 
zadeklarowane przez różne grupy i grona zbioro­
we, składane są na książec-ki w  Kasach oszczę­
dności i będą przelane do kas T. S. L. dopiero z 
chwilą, gdy zedeklarowana suma zostanie zebrana 
w całości.

Różniczkując zadeklarowane ofiary według c h a ­
r a k t e r u  o f i a r o d a w c ó w ,  obliczono, że:

1) Osoby p r y w a t n e  w deklaracyach poszcze­
gólnych subskrybowały ogółem 7 0 8 .6 6 5 .6 9  koron, 
czyli około 5 4  pro .

2 )  Grona u r z ę d n i k ó w  instytucyj państwo - 
wycb, krajowych i prywatnych subskrybowały o- 
gółem  2 6 3 .3 3 1 .0 3  koron, czyli około 2 0  prc.,

3) Grona p r o f e s o r ó w  i  nanczycieli szkół 
w yższych i ludowych subskrybowały ogółem 207  
tysięcy 8 8 0 . 7 8  koron, czyli 15 prc.,

■ 4) I n s t y t u c y e  p u b l i c z n e  i prywatne ja­
ko takie, a w ięc Rady miejskie, Rady powiatowe, 
Banki, Kasy itp. subskrybowały ogółem 1 3 5 .1 4 2 .5 0  
koron, czyli około 11 prc.

W eoług wysokości zadeklarowanej kwoty w pły­
nęło ofiar:

1 ) po 2 0 0 0  K. i wyżej na ogólną sumę 6 5 2 .3 7 8  
kor., czy li 4 9  prc.

2 ) po 1 0 0 0  —  1 9 9 9  kor. > na ogólną sumę 
2 2 1 .8 1 5  kor., czyli 17 prc.,

3 ) po 5 0 0  koron —  9 9 9  koron na ogólną sumę 
9 9 .2 8 7  kor., czyli 8  prc.
*  41 ponlżei 5 0 0  K. na < 6’.. .a sumę 3 4 1 .5 1 0  K. 
czyli 26  prc. Ą \ i r f

Cyfry wyżej przytoczone wykazują, ża najw yż­
szej sumy dosięgły deklaracye osób pojodyńezycb, 
a więc tych, którzy z własnej in ic ja tyw y  i bez 
nacisku ze strony osób drugich, na pierw sze rzu­
cone hasło złożyli swój podatek na szkoły kreso­
we. W  ich liczbie znajdują się osoby majętne, o 
głośnych w kraju nazwiskach, które złożyły sumy 
większe, niż normalna dwutysięczna składka, zna­
cznie jednak więcej jest takich, którzy zaliczają  
się do w arstw  średnio zamożnych, a w ięc: profe­
sorów, lekarzy, adwokatów, kupców, przem ysłow­
ców i t.' p., ’ którzy zrozumieli dobrze myśl Ro 
seggera, i  trzymając się normy 2 0 0  koron, rozu­
mowali bardzo trafnie, że przy uw zględnienia pe­
wnych warunków 2 0 0 0  koron deklarującego, może 
się równać 2 miloaom koron w ogólnej sumie ze­
branych ofiar, i że znacznie jest prawdopodobniej- 
szem zebranie 1 0 0 0  ofiar po 2 0 0 0  koron, aniżeli 
2 milionów ofiar po 1 koronie. A le pomimo, że 
grupa ta pod w zględem  wydatnośei zajmuje m iej­
sce naczelne, to jednak są w niej jeszcze znaczne 
luki. Na liście  brak dotąd nazwisk w i e l u  o s ó b  
b o g a t y c h  i b a r d z o  b o g a t y c h ,  nazwisk, do 
których przywiązana je s t h i s t o r y c z n a  t r ą d y -  
c y a  h o j n o ś c i  na cele wychowania publicznego 
w Polsce, osób, które same jedne, bez zbytniego  
uszczerbku dla siebie, mogłyby zadeklarować zbio­
rowo pełną sumę Daru Grunwaldzkiego.

Drngą z koloi co do wydatnośei grupę stanowią

zbiorowe ciała profesorskie, urzędnicze, nauczyciel­
skie. I  tu stawka obraca się około przyjętej za 
normę cyfry 2 0 0 0  K, często ją nawet przekracza. 
J est to grupa tych ludzi, którzy biorą czynny 
udział w  życiu publicznem, którzy z obowiązku 
obywatelskiego należą do wszystkich stowarzyszeń, 
którzy mimo swych skromnych dochodów zaw sze  
pierw si na wezwanie spieszą z ofiarą tam wszędzie, 
gdzie ich w zywa obowiązek narodowy. Jakkolwiek  
mniejsze, niż w pierwszej grupie, ale i tutaj są 
luki; bardzo w iele gron n i e  n a d e s ł a ł o  jeszcze  
deklaracyi, lecz można się z całą stanowczością 
spodziewać, że ofiary tej kategoryi w  dalszym  
ciągu napływać będą.

N ajm niejszę stosunkowo grupę wśród ofiarodaw­
ców stanowią i n s t y t u c y e  p u b l i c z n e  jako 
takie, instytucye, które przynoszą nieraz znaczne 
dochody swoim udziałowcom, a więc towarzystw a  
akcyjne, banki, przedsiębiorstwa przemysłowe i 
handlowe, towarzystw a asekuracyjne i  t. p. Ich 
udział w yraził się zaledwo 11 %  w ogólnej ofiar­
ności. ;

Uderza stosunkowo bardzo znaczna cyfra ofiar, i 
poniżej 500  kor. Przypada ona w yłącznie prawie 
na osoby pojedyncze. Do cyfry tej wszelako trzeba 
się odnieść z największym  krytycyzmem. N iew ąt­
p liw ie ofiary pojedynczych osób od 1 0 0 — 5 0 0  kor. 
moŻDa uważać jeszcze za Dar Grunwaldzki w ści- 
słem znaczeuiu, lecz ofiary poniżej 10 0  K. (a tych  
w liczbie znajdują się najwięcej), znalazły się pod 
rubryką Daru Grunwaldzkiego w w iększości w y­
padków tylko przez nieporozumienie, są to bowiem  
te same ofiary, których w roku bieżącym zabrakło 
w zw ykłej rubryce dochodów T. S. L. pod nazwą 
„dary i s k ł a d k i a  które wydatnie co roku zasi- 
laiy fundusze bieżące Towarzystwa. Ponieważ Dar 
Grunwaldzki musi, przynajmniej do czasu zebrania  
pełnej sumy, pozostać nietykalny, przeto ubytek 
tej sumy w zwykłych dochodach T ow arzystw a jest 
na razie b a r d z o  d o t k l i w ą  s t r a t ą  m a t ę -  
r y a l n ą .  Ofiary te mają i to do siebie, że obcią­
żają rachunkowość Daru Grunwaldzkiego, powię­
kszają znacznie korespondencję, a nie podnoszą 
dość wydatnie ogólnej cyfry ofiar. Byłoby toż w iel­
ce pożądanem, aby ci, którzy deklarują mniejsze, 
niż 100-koronowe ofiary, składali je  dla T. S. L. 
bez zastrzeżeń, a nie pod nazwą Daru Grunwaldz­
kiego, który nie może ulegąć rozdrobnieniu.

To krótkie, choć pobieżnie tylko zestaw ienie  
ofiar, zadeklarowanych na Dar Grunwaldzki dla 
Towarzystwa Szkoły Ludowej, Zarząd -  Główny T. 
8. L. uważa sobie za obowiązek podać do publicz­
nej wiad-mości, celem poinformowania tych, którzy 
swoim osobistym wpływem przyczynili się  do tak  
wspaniale rozwijającej się akcyi gromadzenia fun- 
iuszów na szkoły kresowe. Cyfry te zarazem mają 

służyć za wskazówkę i zachętę dla drugich, innym  
zaś, którzy dotąd ze złożeniem deklaracyi zw leka­
ją, mają przypominać, żo uczynić to powinni jak 
najrychlej, w każdym zaś razie w ciągu bieżąc ego 
roku jubileuszowego.

SMyplsi a Ukraińcy.
Przed dwoma miesiącami wydał Stołypin 

okólnik do gubernatorów z poleceniem poddania 
szczególniej ścisłej kontroli istniejących towa­
rzystw kulturalnych obcoplemiennych i nie- 
dozwalania na zakładanie nowych. Był to, 
krótko mówiąc* w y r o k  ś m i e r c i  na wszyst­
kie tego rodzaju stowarzyszenia, ponieważ 
zaostrzenie kontroli nad niemi i uniemożliwienie 
tworzenia się nowych, świadczyło wyraźnie, że 
rząd dąży do zniszczenia wszelkich ognisk kul­
turalnych narodowości ujarzmionych.

Ze szczególniejszą surowością i pospiechem 
zastosowano wymagania Stołypina do towarzystw 
kulturalnych u k r a i ń s k i c h .  Przed kilku dnia­
mi padło ostatnie z nich — „Proświta" kijow­
ska, mimo, że towarzystwo to, wiedząc, jakie

KAZIMIERZ PRZERWA-TETMAJER.

GRA FAL.
Pow ieść w związku z  „Królem Andrzejem".
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'  — Nu, tak  szto wy jemu na to, Stanisław 
Stanisławowicz ?

— No cóż? Miałem ochotę go trzasnąć w 
pysk, alem się też z towarzyszami bał poznać. 
A tyś też takiego przekonania, krawczyk?

— J a  — począł bąkać zmięszany Gwoździk — 
ja  proszę pana, ja  nie wiem, ludzie powinni być 
równi, a jak  mówi poeta do panny młodej w 
„Weselu**...

Całuj mnie z twojera „Weselem*1! — prze­
rw ał mu Krupiński. — Będziesz tu miał „W e­
sel* , jak cię huzar węgierski szablą przeje- 
dzie i trylogię od granatu, od kuli i od ba­
gnetu. ( L iterat! A czarnygo surduta byś się 
podjął ? Krowodrzanin ? Chaupa ?

Gwoździkowi przykro się bardzo uczyniło i 
onieśmielił się do reszty.

— Proszę pana geometrego — zaczął, splą­
ta ł mn się język i ucichł.
. _ —  Jakisiś ty  nie bardzo podobno mądry, pa­

nie Gwoździk ?
— Stanisław Stanisławowicz, dajcie spokój; 

to dzieciak, a tak  i pięknie, że tu jest.
— Pięknie, tylko powinien był do-piekarzy

— A to czemu, proszę pana? — wybąknął 
nieśmiało Gwoździk.

— Boś głupi, boś chara i bom zły! — rzekł 
Krupiński, odwracając się plecami.

— Nu, tak  szto, b ra t ? A ? Krupiński ? — 
zapytał się po chwili Kurakiu.

— Szto? Ot szto? Wasyl Iwanowicz Kobył- 
kin! fJeżeli nie zwyciężymy, to nas wszystkich 
Słowian dyabli wezmą! I  was także!

— Nie połkną.
— Ale stoczą!
Głusza i cisza nocna owładała świat mimo 

armat i ciemność osłaniała ziemię mimo refle­
ktorów.

Krupiński ozwał się:
— Patrz  Iwan Wasylewicz, jak  potęga wszech­

świata czyni swoje... T a wojna, bitwa, nic... 
Noc nie dba o to. Wchodzi i robi swoje. Po co 
to wszystko? Czy nie wszystko jedno? Tłucze 
się kupa pcheł, strzelają do siebie, mordują się — 
po co? na co? Świat nie wie nawet o tem. 
Przejdą, miną, zostanie kupa gnoju i więcej 
nic! Ot polityka, patryotyzmy, nacyonalizmy, 
zagadnienia i kwestye ekonomiczne, racye by­
tu, egzystencyi — — ot „historya". A chodzi­
łeś ty, kolega krawczyk, na Hamleta?

— Gdzie, proszę pana? — zapytał wystra­
szony Gwoździk.

— Tam, gdzie król piechotą chodzi! ,
Straszliwy był ten nieustanny grzmot a: u

i huk karabinów. Wydawało się, że cały mrok 
przepełniony jest tym okropnym hałasem, cały 
świat wkoło i ponad głową.

— Ah —• ozwał się K urakiu — pomnę ja  — 
tę pierwszą salwę, którą w życiu słyszał... Za 
m iastem  strzelali do lu d z i    w fa­

bryce... Nic to, co tu  teraz słyszę... J a  ścierpł 
na kość... Ah! Pomnę ja  i nie zapomnę... W ie­
czór... Otoczyli fabrykę, przędzalnia była, wiel­
kiego kupca, milionera... Pierwszy trzask kara­
binów, jaki ja  w życiu słyszał.,.

— Hej, krawczyk, kolega, nie obrazisz się? —• 
zwrócił się do Gwoździka Krupiński.

— Albo co, proszę pana? —  zapytało się 
okropnie nieśmiało Gwoździkowi,

— Wesz mnie gryzie, obozowy słowik. Złap, 
bo ręką nie sięgnę.

—  Gdzie?
—  No tam, niżej, za kołnierzem.
Gwoździk jakby z radością jakąś ją ł speł­

niać tę posługę; nieśmiało, z uszanowaniem do­
tykał ręką skóry potomka pana, który miał 
dwie wsie w Augustowskiem i potomka żołnie­
rzy. Złapał.

— Masz?
—  Mam.
— No to zgryź!
W asyl Iwanowicz Kurakiu rozśmiał się, a 

Gwoździkowi zakręciły się łzy w oczach. Miał 
krzyż za męstwo, walczył obok — i zawsze to 
samo?!...

Kurakiu się śmiał, z „prostoserdecznej duszy**, 
a gdy przestał, tęsknym, bolesnym, pełnym ża­
łości i rozpaczy głosem nagle począł nucić z ci­
cha, przeciągle Krupiński:

— „Hej, hej, kopalnia cyn. 
hej m atka gorzałka,
a śmierć generałka...

Kto idiot? Swój! Ty mój? mój?... J a  nie 
wasz**...

Armaty grzmiały wśród lun reflektórów i 
grzmiał grzechot karabinów.

W ilgotny w iatr ciągnął gdzieś od morza A- 
dryackiego ku Keczkemeckim stepom.

Z drugiej strony Gwoździka ozwali się mil­
czący dotąd dwaj Kroaei:

— Panie kapral, wiedzą co ju tro?
, —  Jutro?... Wojna.

—  Dzieńkuję pięknie, panie kapral.
Przygnębienie wniknęło w duszę Gwoździka.
Nie wiedział nic. Jutro?... Jutro?... Jutro?...
Nietylko on nie wiedział nic, Dietylko podo­

ficer, kapral, ale i oficerów mówiących słyszał, 
że nie wiedzieli nic. j

W iedział tylko on, wódz naczelny, Polan.
Gwoździk począ weń patrzeć oczyma duszy, 

jak  w słońce...
Wtem straszliwe, ciężkie jęki, stękania i char­

czenia i odgłos kroków dały się słyszeć.
— W asyl Iwanowicz, niosą rannych...
— Da, da... Ju tro  może i nas tak...
Znów ozwali się Kroaci:
— Panie kapral, a co ci ranni z pierwszej 

kompanii, co tam, na wzgórzu? Co krzyże do­
stali ?

— A no — zeszli.
— To ci, co mogli zejść; ale ci, co nie mogli?
—  Ci?
— Aha!
— Ano — — ci zostali.
— Tam ?
— A tam.
Chwila milczenia.
— Panie kapral? Wiedzą, tam jeszcze mogą 

być żywi.
— A mogą.
— Komu brzuch poszarpało, albo nogi poka­

leczyło — może żyć.

grozi mu niebezpieczeństwo, miało się od dawna 
na baczności i w niczem nie przekraczało za­
twierdzonego przez władzę swojego statutu.

W  ten sposób z całego ruchu ukraińskiego, 
który rozwinął się po roku 1905 i wykazał 
taką żywotność, że w dwóch pierwszych Du­
mach potworzyły się były osobne organizacje 
posłów ukraińskich, nie pozostało dzisiaj nic 
prawie, oprócz jednego małego dzienniczka „Ki­
jowskiej Rady" i kilku również niewielkich wy­
dawnictw peryodycznych. Ale i one także wiodą 
wątły żywot z dnia na dzień, nie znając ani 
dnia ani godziny, w której spodoba się admi- 
nistracyi rosyjskiej represjam i uniemożliwić 
dalsze ich istnienie.

Ze wszystkich tedy emancypacyjnych dążeń 
narodowych, które wystąpiły na jaw  pod tchnie­
niem wolności i praworządności w r. 1905, rząd 
rosyjski najenergiczniej i najprędzej unicestwił 
zewnętrzne objawy dążeń ukraińskich. Nacjo­
nalistyczne żywioły rosyjskie zwalczały je od 
początku z największą zaciekłością. A z K ijo­
wa, z tamtejszych ster prawdziwie rosyjskich, 
których patronami są Pichno i cenzor, tndzież 
profesor Florinskij, będący drugiem wydaniem 
warszawskiego Filewicza, szły jeden za drngim 
memoryały do Rady ministrów, wykazujące ol­
brzymie niebezpieczeństwo, grożące całości Rosyi 
ze strony ruchu ukraińskiego.

Wprawdzie petersburska Akademia umiejęt­
ności, ku wielkiemu oburzeniu patryotów rosyj­
skich, orzekła kilkakrotnie, ^że język ukraiński 
nie jest narzeczem rosyjskiego i stanowi osobną 
i samoistną całość, mimo to jednak sfery pa- 
tryotyczne i rządowe .‘rosyjskie stoją dalej na 
tem stanowisku, że język ukraiński jest tylko 
lokalną gwarą rosyjskiego i że jako taka nie 
powinien być kultywowany.

Je s t to powrót do stanowiska, zajętego przez 
rząd rosyjski przed laty przeszło trzydziestu, 
kiedy to ukazem z r. 1876 zakazano używania 
języka ukraińskiego w druku, z wyjątkiem cy­
towania dokumentów w dziełach historycznych, 
tak, że przez długie la ta  nie pozwalano nawet 
na wydanie ukraińskiego przekładu Ewangelii, 
którą w swoich językach posiadają wszystkie 
niemal azyatyckie plemiona koczujące.

T a bezwzględność, z jaką rząd rosyjski usi­
łuje stłumić separatystyczny ruch ukraiński, 
jest wyrazem obaw, któremi napełnia on koła 
rządowe i patryotyczne rosyjskie. - U k r a i ń -  
ó c w  w Rosyi jest przeszło 25 milionów, mie­
szkających mniej lub więcej jednolitą masą na 
ogromnej przestrzeni państwa, od Zbrucza po 
Don, a nawet dalej po Kaukaz. Język, typ psy­
chiczny i tradycje  przechowywane głównie w 
bardzo bogatem pieśniarstwie ludowem, czynią 
lud ukraiński całkowicie odrębnym od rosyj­
skiego. Mimo swojej nędzy i niezwykłej ciemno­
ty — ukraińskie gubernie Rosyi należą do n a j­
ciemniejszych — lud ten ma instynktowną nie­
mal świadomość swojej odrębności, która me 
znika nawet w iuteligencyi, powierzchownie cał 
kowicie zrusyfikowanej i używającej niemal 
wyłącznie języka rosyjskiego. Między „kaca- 
pem" — chłopem rosyjskim, a „chochłem* — 
chłopem ukraińskim, istnieje stała nieprzyjaźń, 
mająca wprawdzie podłoże ekonomiczne, ponie­
waż kacap występuje w Małorosyi głównie ja ­
ko szynkarz, lichwiarz i pośrednik handlowy, 
ale nie mniej świadcząca także o różnicy in­
stynktów rasowych.

Cała bardzo zresztą pierwotna i niepełna sa- 
mowiedza ludu ukraińskiego, poddana systema­
tycznej kulturze przez szerzenie oświaty w ję ­
zyku ojczystym, rozwijanie piśmiennictwa i or­
ganizowanie ludu na grancie jego potrzeb eko­
nomicznych, może łatwo przerodzić się w wielki 
ruch narodowy z natury rzeczy separatysty­
czny, który każdego patryotę rosyjskiego musi 
przejmować trwogą,"' ponieważ grozi on Rosyi

— A może.
— Zostawili ich?
— A któż miał po nich iść? W to piekło? 

Kto zlazł o własnej sile, tego wzięli.
— A kto nie?
— Został.
— Tam?
— Tam.
Znowu chwila milczenia.
— Panie kapral!
— Co?
— To ludzie.
—  A ludzie.
— No to jakże tak? Mogą być żywi? Mę­

czą się?
— Wojna.
— Chodźmy po nich. Szukać.
— Gdzie?
— Tam.
— Tam?
— Oni tam jęczą, wody wołają...
— Tam nikogo niema.
— To też to!...
— Śmierć.
— Ja  idę.
— Bez rozkazu nie wolno.
— Kapitan śpi.,.
— Obudzę.
— Ty oszalał, Mirowicz?
— Ja  nie oszalał; mnie ich żal. Oni się tam 

przewracają we wnętrznościach swoich, czołgają 
się, jęczą... (C. d. n.)
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ctratą najżyźniejszych terytoryów, odcięciem od 
Morza Czarnego i ogromną redukcyą ludności 
prawosławnej. Dlatego też rząd rosyjski ze 
szczególną surowością odnosi się do wszelkich 
przejawów tego ruchu,, tem bardziej, że mając 
trafić do małorolnego i ubogiego chłopa ukraiń­
skiego, musi on być z natury rzeczy bardzo ra ­
dykalnym pod względem społecznym, tak  dale­
ce, że w azisiejszem swojem stadyum rozwoju 
jest on więcej społecznym, wogóle, niż w yraź­
nie narodowym.

Ukraińców galicyjskich, którzy chwilowem 
przejawieniem się narodowego ruchu ukraiń­
skiego w Rosyi byli tak  oszołomieni, że nie wa 
bali się doradzać klubom ukraińskim w dwóch 
pierwszych Damach, aby politykę swoją wobec 
Polaków uzależniły od ich postępowania wobec 
Ukraińców w Galicyi, represye obecne dotknęły 
naturalnie bardzo boleśnie. „Diło“ omawiając 
je, doszło do wniosku, że Wschodnia Galicya 
wraca znowu do roli ukraińskiego Piemontu, w 
którym idea niezależności i odrębności narodo­
wej U krainy może być pielęgnowana i rozwi­
jana.

J a k  wobec tego przyznania wyglądają sy­
stematyczne żale i oszczerstwa, które to samo 
„Diło“ rzuca na naród polski, jakoby „strasz­
nie" uciskający Ukraińców w G-alicyi?

Wobec prześladowań bezwzględnych w Ro­
syi, Ukraińcy galicyjscy powinniby zrozumieć, 
że główne ich zadanie narodowe leży na U krai­
nie, i że w Galicyi, gdzie mają już pełną mo­
żność wszechstronnego rozwoju narodowego, za­
danie ich polityczne powinno polegać nie na 
utwierdzaniu się w niedorzecznej nienawiści do 
Polaków, ale przeważnie streszczać się powin­
no w szukaniu z nami takiego „modus viven- 
di", któryby umożliwiał im  zużycie znacznej 
części ich energii w celu zdobycia w Rosyi 
możności swobodnego rozwoju.

Zapewne, łatwiej jest wygłaszać w parlamen­
cie wiedeńskim dzikie mowy antipolskie a la 
Budzynowski, niż szerzyć oświatę „nielegalną** 
wśród ludu ukraińskiego w Małorosyi; łatwiej 
jest w zdradziecki sposób zamordować namie­
stnika, niż systematycznie walczyć o swoje 
praw a z rosyjskimi żandarmami. Ale niechaj 
Ukraińcy galicyjscy sami przypiszą sobie winę, 
gdy nikt rozsądny dopóty nie będzie brał ich 
patryotyzmu ukraińskiego poważnie, dopóki nie 
będzie on ujawniał się przedewszystkiem jako 
walka z uciskiem rosyjskim.

ciska Bfcsojjsiistpczna ensnliscyts 
robotnicza.

Zabór, pruski poszczycić się może wielką pol­
ską z a w o d o w ą  organizacyą robotniczą, zorga­
nizowaną nie na socyalistycznej, lecz na n a r o ­
d o w e j  podstawie. Je s t nią „Zjednoczenie za­
wodowe p o l s k i e o b e j mu j ą c e  nietylko Wielkie 
Księstwo Poznańskie, Prusy zachodnie i Śląsk, 

-lecz także robotników polskich przemysłowych 
w głębi Prus i Niemiec, zwłaszcza w W estfa­
lii i prowincyi nadreńskiej. Organizacya ta  po­
wstała w roku zeszłym z połączenia istniejących 
już od szeregu lat trzech samodzielnych polskich 
związków robotniczych, a mianowicie ze związ- 
ku robotników polskich na obczyźnie, który 

' miał już przedtem nazwę „Zjednoczenia**, z po­
znańskiego „Związku zawodowego** i z górno­
śląskiego „Towarzystwa^W zaje-mcej -pomocy 
polskich górników i hutników*. F ak t zlania się 
tych trzech związków w jednę silną całość spo­
łeczeństwo polskie w zaborze pruskim powitało 
z wielkiem zadowoleniem, a  już pierwszy rok 
istnienia nowej ogólnej organizacyi dowiódł, że 
był to fak t rzeczywiście bardzo korzystny. Po­
mimo bowiem wielkiego zastoju w przemyśle w 
Niemczech, na który wszelkie tego rodzaju or- 
ganizacye robotnicze w cesarstwie niemieckiem, 
nie wyjmując socjalistycznych, w zeszłorocznych 
swoich sprawozdaniach gorzko się skarżą, a k tó ­
ry  rzeczywiście też sprawił w wielu z nich 
znaczne spustoszenie, Zjednoczenie zawodowe 
polskie wykazuje nadzwyczaj pomyślny postęp 
i rozwój, tak  co do liczby członków, jak  i co 
do wzrostu swoich funduszów.

Liczba członków dosięgła już pokaźnej liczby 
60.000, a b u d ż e t „Zjednoczenia** tak się przed­
stawia:

Ogólny dochód w r. 1909 wynosił 457.000 
marek, ogólny rozchód 360.613 mk. Na rok bie­
żący przeniesiono zatem 96 tys. mk. Składki 
członków wynosiły 440.000 mk. Najważniejsze 
pozycye rozchodowe, dowodzące wielkiego spo­
łecznego znaczenia Zjednoczenia, są następu­
jące:

W sparcia w razie choroby 94.034 mk., w spar­
cia pośmiertne 21 534; wsparcia strajkowe 
20.681 mk.; wsparcia z powodu braku pracy 
19.472 mk.; na podróże i przeprowadzki dla 
członków 4816 mk.; ~ obrona praw na i sekreta- 
ryaty  18.351 rak. Reszta wydatków, jako to^ko­
szty druków (21 tys. mk.), agitacyj (19.238 mk.), 
pansye urzędników (26.002 mk.) itd.

Najkorzystniej przedstawia się ostatni kw ar­
tał r. 1909, w którym Zjednoczenie miało do­
chodu 89.245 mk., a rozchodu 47.866 marek.

W  zestawieniu tem interesuje najwięcej do­
chód z wpisowego. Wynosi on w trzech pierw­
szych kwartałach 3914 mk., w ostatnim okrą­
gło 1850 mk. Znaczy to. przy wpisowem w wy­
sokości 50 fen., że w przeciągu trzech pierw­
szych kwartałów wstąpiło do Zjednoczenia 7828 
nowych członków, w ostatnim 3700!

Organizacya ta  rozpada się na trzy oddziały: 
westfalski, poznański i śląski — te zaś znów 
na mniej więcej 500 fiłij. Prezesem naczelnym 
całego Zjednoczenia jest p. Wojciech S o s i ń -  
s k i, który był oficyalnym kandydatem polskich 
władz wyborczych przy wyborze uzupełniającym 
posła do parlamentu niemieckiego z okręgu po­
znańskiego. W ybrany tam p. Stanisław N o w i ­
c k i  jest kierownikiem poznańskiego oddziału 
Zjednoczenia. W każdym razie tej silnej n a r o -  
d o w o - zawodowej organizacyi robotników pol­
skich należała się reprozentacya w Kole pol- 
skiem, to też wybór jej reprezentanta powitać 
należy z wielkiem zadowoleniem.

Oprócz tej organizacyi istnieją, jak  wiadomo, 
w zaborze pruskim jeszcze liczno towarzystwa 
robotnicze narodowe —  lecz nie zawodowe — 
z przeszło 30 tysiącami członków, tak, że ogól­
na liczba polskich robotników, zorganizowanych 
tam nie na podstawie socyalistycznej, dochodzi 
do 100.000. Obecnie zaś czynią się tam sta ra­
nia w celu utworzenia wielkiej zawodowej or­
ganizacyi p o l s k i c h  r o b o t n i k ó w  r o l ­
n y c h .
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Organizacya taka  mogłaby się stać potężnym 
środkiem także n a r o d o w e j  o b r o n y ,  zwła­
szcza wobec niemieckich właścicieli ziemskich, 
to też życzyć wypada, iżby jak  najrychlej z pro­
jektu w czyn ją  zamieniono.

% p©wc$is Halley’&
(Badania astrofizyczne. — Zaburzenia atmosferyczne pod­
czas przejścia przez ogon komety. — Dr Palisa o zde­
rzeniu się ziemi z iunem ciałem niebieskiem. — Dotych­

czasowe spostrzeżenia nad kometą Hałley’a.)

Przejście ziem i przez ogon komety, mające na­
stąpić dnia 19  maja b. r., będzie zjawiskiem  bar­
dzo ważnetn dla nauk przyrodniczych. N ie tylko  
astronomowie będą mieć sposobność czynienia spo­
strzeżeń nad składnikami ogona komety, ale także 
geofizycy spodziewają się pewnego plonu nauko­
wego z dziedziny stosunków magnetycznych i elek­
trycznych powietrza i ziemi. P rzejście ziem i przez 
kometę da sposobność bliższego rozpoznania pola 
przejściowego pomiędzy geofizyką a astrofizyką. —  
W edle dotychczasowego mniemania, ogon komety 
powstaje w ten sposób, że energia elektryczna pro­
mieniuje ze słońca na jądro komety i powoduje 
pewne ulatnianie sio materyi i powstawanie elek­
tronów. Skutkiem ciśnienia św iatła drobiny z ma- 
teryi komety są odrzucano w kierunku od słońca, 
przyczem gazy pod działaniem elektronów świecą.

Geofizycy spodziewają się, że  podczas przejścia  
ziem i przez ogon komety, nastąpi częściowe zmię- 
szanie się owych gazów , z naszą atmosferą, przy­
czem wywołane zr,Bt:<ną pewne zakłócenia, jak nie­
normalny zmrok, światło zodyakalne, a może na­
wet zorza północna i  świecące s :ę chmury nocne. 
Prócz tego, jeżeli ogon komety składa się rzeczy­
wiście z materyi elektryczuej, mnsi w naszej atmo­
sferze pod działaniem elektronów powstać prąd 
elektryczny, który wywoła m agnetyczne i elektrycz­
ne zaburzenia.

Na podstawie spostrzeżeń, dokonanych w w iel­
kich obserwatoryach, znamy wprawdzie cały szereg  
w łaściw ości magnetyzmu ziem i i elektryczności po­
wietrza, ale co do istoty i pierwotnych przyczyn  
owych zjawisk, istn ieją  jeszcze w ątpliwości. A  te 
wiadomości, które zdobyliśmy, polegają po więk­
szej części na spostrzeżeniach, które czyniono pod-- 
czas bardzo silnych zaburzeń. Przyroda objawia 
się niejako w zaburzeniach. D latego też spodzie­
wane zaburzenia w dniu 19  maja pragną uczeni 
wyzyskać w odpowiedni sposób. Z tego powoda na 
pewnych punktach ziem i utworzone zosta ły-p row i­
zoryczne obserwatorya. Zwłaszcza na okolice pod­
biegunowe zwróconą została pilna uwaga. Obserwa­
torya serologiczne będą wypuszczać balony bez za­
łogi z przyrządami regestrującem i, a towarzystw a  
aeronautyczne, wedle planu z góry obmyślanego, 
urządzać będą w zloty balonów z załogam i. Spo­
strzeżenia rozpoczną się na długo przed przejściem  
ziemi przez ogon komety, a to dla zbadania nor­
malnego stanu powietrza, co ułatw i potem ujęcie 
zjaw isk anormalnych.

Jeden z dzienników wiedeńskich ogłosił zajmu­
jący interw iew  swojego redaktora z drem P alisą , 
wicedyrektorem wiedeńskiego obserwatoryum astro­
nomicznego. Z rozmowy tej podajemy niektóre za j­
mujące Bzczegóły. D ziennikarz zapytał pomiędzy in- 
nemi:

—  Chodzi mi o astronomiczną sprawę sumienia, 
Przypuśćmy, żo astronowie obliczyli z  całą dokła­
dnością, iż nasza ziem ia zderzy się z innem ciałem  
nlobieskiem, . ale nie z kometą. Czy obowiązkiem  
uczonego byłoby og*03zeuie, czy zatajenie tej pro­
gnozy ?

—  Sądzę przedewszystkiem  —  odparł dr P a li­
sa, że podobne przypuszczenie jest prawie w yklu­
czone. A le  przypuściwszy nawet, że zjaw iłaby się 
podobna gwiazda, która wedle obliczeń musiałaby 
zderzyć się z ziem ią —  to w takim razie należy  
jeszcze pamiętać, że obliczenia astronomiczne są 
w zględnie bardzo dokładne, mimo to jednak wyka­
zują różnice o setki tysięcy kilometrów wobec rze­
czyw istości. Gdyby naw et obliczenia wykazały róż­
nicę z rzeczyw istością tylko na l/xo-ooo część, to 
różnica wynosiłaby kilkaset tysięcy  kilometrów. —  
Wobec tego żaden uczony nio zdobyłby się na po­
dobną przepowiednię. Spostrzeżenia, na których pod­
staw ie możnaby dać zupełnie ścisłe obliczenie, by­
łoby m ożliwe przy wielkiem  zbliżeniu się do nas 
ciała niebieskiego, ale wtedy nie byłoby już czasu 
na obliczenie i prognozy, gdyż przedtem zaskoczy­
łaby nas katastrofa.

—  A czy byłoby wogóle możliwem, ażeby jakieś 
ciało niebieskie naszego system u słonecznego ude­
rzyło w  naszą ziem ię i w ten sposób spowodowało 
jej zniszczenie ? —  zapytał dziennikarz.

—  Możliwość taka istn ieje —  odrzekł dr P ali­
sa — ale chyba w dalekiej przyszłości. Dam bar­
dzo prosty przykład: Najbliżej położona gwiazda  
„Alpha centanri** oddalona jost od naszej ziem i o 
4 3  lata św iatła. Św iatło przebiega w sekundzie 
3 0 0 .0 0 0  kilometrów. Gdybyśmy przypuścili, że 
gwiazda wspomniana porusza w  kierunku ziem i z 
szybkością około 1 0 0 .0 0 0  kilometrów na sekundę, 
to zderzyłoby się z ziem ią po upływ ie 1 3 .0 0 0  lat. 
W ięc mielibyśmy dosyć czasu do pisania testam en­
tów.

Po tej rozmowie zw iedził dziennikarz w towa- 
rzystw io dra Pali3y obserwatoryum, które jest 
bardzo dobrze wyposażone i mnsi budzić uzasa­
dniony żal w  tych uczonych, którzy pracować mu­
szą w  krakowskiem obserwatoryum, posiadającym  
prymitywne urządzenie i przyrządy,

—  Kometę H ailey’a —  mówił dr P alisa  —  
obserwujemy za pomocą wszystkich rozporządzal- 
nych środków. Najpierw za pomocą w ielkiego da- 
lekowidza fotograficznego, który jednakże posiada 
małe pole w idzenia i może tylko dać fotografie 
głowy komety, gdyż cały kometa nie zm ieści się 
w niem. A le mamy drugi dalekowidz fotograficzny, 
który prawdopodobnie da zdjęcia z  całego komety. 
Daiej mamy w ielk ie refraktory, dające zupełnie 
pewne oznaczenia położeń komety. R ysunki komety 
nie nadają się do wykonywania pomiarów, gdyż 
nie dają wiernego odbicia rozmiarów, rysujący 
bowiem nie może naraz w szystkiego uchwycić. 
Zaczyna z jednego końca, zanim zaś dojdzie do 
drugiego, początek nie jest już wierny, gdyż zaszły  
w nim podczas rysow ania zmiany,

—  Czy jnż obserwowano kometę ? —  zapytał 
dziennikarz.

—  Spostrzeżenia z pierw szego okresu jego w i­
dzialności są wystarczające —  odpowiedział dr 
Palisa. —  Okres drugi rozpoczyna się z chwilą  
zjaw ienia się komety na wschodnim nieboskłonie. 
Obseiwowano kometę kilka razy podczas pomyślnej 
pogody, ale z powoda bardzo jasnego tła słabiej 
św iecące części komety nie były widziane. Foto­
grafowanie było w tym czasie niem ożliwe. Z po­
czątkiem maja będzie inaczej, ale tylko na krótki

czas. Dopiero w  trzecim okresie w idzialności, po 
zjaw ieniu się komety na zachodnim nieboskłonie, 
będzie go można n ie tylko dobrze w idzieć, lecz  
także fotografować, gdyż kometa bardzo szybko 
oddala się od słońca i dostatecznie późno po za­
padnięciu zmroku zachodzi.

Dr Józef Rheden, adjunkt uniw ersyteckiego obser­
watoryum w W iedniu, pracujący obecnie w stacyi 
astronomicznej na górze Sonnwendstein w Austry- 
dolnej, donosi, że dnia 2 4  b. m. obserwował ko­
metę H aileya od go‘dz. 5 m. 55  rano do godz. 4  
m. 20 . Później mgła przerwała dalsze obserwacyo 
podobnie jak nie pozwoliła na taż po wschodzie 
komety o godz. 3 m. 10 . Nazajutrz, t. j. dnia 25  
b. m. dr Rheden o g.„ 3 m. 3 0  rano w idział ko­
metę gołem okiem. Ogon komety był krótki, ale 
wyraźny.

Dnia 2 4  b. m. tuż po godzinie 7 rano utworzył 
się koło słońca pierścień, który zresztą n ie jest 
zjawiskiem  bardzo rządkiem. A le wkrótce na owym  
pierścieniu pojawiły się dwie plamy, jedna po le ­
wej, druga po prawej stronie słońca. O godz. 7 
m. 15 lew a plama, czyli słońce poboczne, św ieciła  
tak siln ie, że nie można było na nią patrzeć. Zja­
wisko to trwało do godz. 8  m, 4 5  rano.

K r a k ń w ,  26 kwietnia.
. ^  oRada mias a Krakowa odbędzie posiedzenie, we 

czwartek o godz. 5 po południu.
Sprawy miejskie. W czoraj odbyło się posiedze­

nie komisyi skarbowej i prawniczej, pod przewod­
nictwem  prezydenta dr Leo. Sekcye uchwaliły prze­
dłożyć Radzie miejskiej wnioski w sprawie po­
większenia etatu budownictwa miejskiego, oddział 
A. (architektura i policya budownictwa), tudzież w 
sprawie unormowania wynagrodzeń pomocników  
kancelaryjnych m agistiatu  (dyetaryusze).

W czoraj odbyło się posiedzenie sekcyi ekonomi­
cznej, pod przewodnictwem r. m. Beringera. Sekcya  
uchw aliła w nioski magistratu, w  sprawie reorgani- 
zacyi i  powiększenia etatu urzędników oddziału 
inżynierskiego (B .) budownictwa miejskiego.

Dar narodowy 3 maja. W  dniu rocznicy kon- 
stytueyi 3  maja zbierać będzie Towarzystwo Szkoły 
Ludowej, jak co roku, dar narodowy na cele ośw ia­
ty. Związek okręgowy krakowski, który organiza­
cyą zbierania daru się zajmuje, odbył już szereg  
posiedzeń z delegatami kół miejscowych i zaprosił 
szereg pań do współudziału w pracy. B liższo szcze­
góły umieścimy później.

Nalepki T. S. L. W  dniu 3 maja powinno być 
miasto przystrojone nalepkami iluminacyjnemi T. 
S. Ł., które dostać będzie można w  w ielu  sklepach, 
a nadto na stolikach specyalnie w tym celu w Ryn­
ku głównym urządzonych. N ie wątpim y, że każdy 
m ieszkaniec naszego m iasta przyczyni się swym  
groszem na pracę ośw iatową na kresach i  że w 
każdem oknie zaw idnieje nalepka iluminacyjna  
T. S. L .!“

N a koszta obchodu grunwaldzkiego w Krako­
w ie nchwaliła Rada powiatowa w H usiatynie 10 0  
koron.

Z Towarzystwa Przyjaciół Sztuk pięknych.
D yrekcya nchw aliła zakupić z obecnej w ystaw y  
„Sztuki" do rozlosowania w miesięcu 1 9 1 0  mię­
dzy swoich członków obrazy pp. Czajkowskiego St., 
Hoffmanna, Filipkiewicza, Karpińskiego, Merkla i
Podgórskiego, następ*^© autolitografię prnf. Mehoffe­
ra i - 1 0  akwafort .7\ Rnbczaka. —  Nadto sto ­
sownie do postanowień nowego statutu uchwalono 
jako w ygrane przyszłego losowania dwa udziały na 
50 0  i 3 0 0  kor., przeznaczone na zakup dzieł sztu­
ki według wyboru w ygrywającego.

Wystawa „Sztuki** potrwa do czwartku 2 8  bm., 
poczem na dwa dni pałac Tow. Przyjaciół Sztuk  
pięknych będzie zamknięty.

Z teatru  miejskiego. W  dramacie Ibsena „No­
ra", rolę tytułow ą wykona pani Solska. Inne w aż­
niejsze postacie odtworzą pp.: Arkawin, Modzelew- 
ska, Sosnowski, W eyehert i Jednowski. „Zaczaro­
wane koło*1 R ydla pod dwutygodniowej przerwie 
wraca na afisz w  niedzielę dnia 1 maja.

Na chore dzieci kolejarzy. Staraniem komitetu  
z p. Potuczkiem st. inspektorem i naczelnikiem  
stacyi kolei północnej w Krakowie odbędzie się  
w dniu 6 maja w sali Starego teatru koncert na 
rzecz kolonii w akacyjnych dla dzieci niezamożnej 
służby kolei państwowej i stacyi kolei północnej. 
W  koncercie między innym i przyrzekli współudział 
kwartet F itznera, p. Tatarczuehowa, znana ze swoich  
artystycznych występów w Londynie i p. W anda  
Tyberg, zaszczytnie znana pianistka. ■ Szczegółowy  
program ogłoszony zostanie później. B ilety  na 
koncert w cześniej nabywać można w sekretaryacie 
dyrekcyi kolej., u st. inspektora p. Potuczka i w 
składzie fortepianów p. Gabryelskiej, w  dzień zaś 
koncertu przy kasie w Starym teatrze. Komitet 
żyw i nadzieję, że publiczność krakowska przez 
liczny udział w koncercie przyjdzie z  pomocą po­
trzebującej dziatwie i ułatw i jej pobyt w  kolonii 
leczniczej w Rabce.

Z Tow. prawniczego, w  piątek 2 9  kwietnia o 
godzinie 6 wieczorem, w ygłosi adwokat dr Józef 
S t e i n b e r g ,  w anli Collegium Nowum, odczyt na 
temat: „Rozwój naszego ustawodaw stw a o ubezpie­
czeniu społecznem“ . łT

Z uniwersytetu Jagiellońskiego. N a półrocze
letnie bieżącego roku szkolnego w krakowskim  
uniw ersytecie zapisało się ogółem 2 5 4 8  słuchaczy  
i słuchaczek. Na poszczególne w ydziały zapisało 
się: Na t e o l o g i c z n y  83;  na p r a w n i c z y  
10 6 1  słuch, zwyczajnych i 2 słuch, nadzw yczaj­
nych; wydział l e k a r s k i  słuchaczy zwycz. 385 , 
słuchaczek zwycz. 40 , hospitantek 1, słuchaczek  
nadzwycz. 6; w ydział f i l o z o f i c z n y  słuchaczy 
zwycz. 5 54 , słuchaczek zwycz. 1 5 9 , słuchaczów  
nadzwycz. 4 9 , słuchaczek nadzwycz. 90 , farmaceu­
tów 21 , farmaeeutek 5, haspitantek 3; na studyum  
r o l n i c z e  słuchaczów zwycz. 36, słuchaczek zwycz. 
1, słuch nadzwycz. 4 7  i 5 słuchaczek nadzw y­
czajnych. v

Statystyka powyższa w ykazuje zm niejszenie się 
liczby słuchaczów i słuchaczek w  porównaniu z 
ubiegłem półroczem zimowem o 3 1 0  osób. W edług 
wydziałów zmniejszanie to przedstawia się nastę­
pująco:

Na półrocze zimowe b. r. szkolnego zapisauych  
było na uniw ersytet krakowski na w ydział teolo­
giczny słuchaczy zwyczajnych 8 7  i 2 nadzwyczaj­
nych; na w ydział p iaw niczy słuchaczy zw yczaj­
nych 1 1 8 9  a nadzwyczajnych 11; na wydział me­
dyczny 4 3 7  zwyczajnych, 76  nadzwyczaj, i kobiet 
4 1 ; na wydział filozoficzny słuchaczy zwycz. 609 , 
nadzwycz. 76 , słuchaczok zwyczajnych 1 6 8  i nad­
zwycz. 8 5 ; na studyum rolnicza słuchaczy zw y­
czajnych 4 7 , nadzwyczajnych 57 , słuchaczek nad­

zwyczajnych 4 , na farmaeyę .słuchaczy zwyczaj. 20  
słuchaczek zwycz. 4  i  2 hospitantki.

N ajwiększą liczbę zapisanych, jak zwykle, wyka­
zuje w ydział prawniczy, wydział ten jednak koń­
czy, jak wykazuje statystyka egzaminów, zaledwie 
Ys część i  to w ielu ze znaeznem opóźnieniem w 
studyach,

Z liczby 1 0 6 1  zapisanych na prawo blisko */* 
zapisanych jes t na rok pierwszy i drugi.

Kurs ogrodniczy dla kobiet rozpoczyna się w 
Krakowie równocześnie z kursem dla nauczycielek  
od 4  do 15 maja. Informacyi zasięgać możua u 
kierownika kursu p. dr Stanisław a Golińskiego, 
(Kraków, P ółw sie Zwierzynieckie, K ościuszki 4 8 , te 
lefon 875 , lub w piątek od 11 do 12  godziny w 
południe w Radzie powiatowej krakowskiej, P ijar- 
ska 1).

„Związek akademicki** urządza w niedzielę 8  
maja, o ile dopisze piękna pogoda, wycieczkę do 
puszczy Niepołomskiej. B liższe szczegóły w yciecz­
ki ogłoszone zostaną później.

Starożytne belki modrzewiowe. Przed kilku­
nastu dniami um ieściliśm y wiadomość, że w Łob­
zowie, przy ulicy Kościelnej pod 1. 88 , na podwó­
rzu domu, będącego w łasnością dra Mikołaja i A n­
toniny Klakurków, złożono okeło 10  starożytnych, 
bo przeszło 600-letn ich , pięknie rzeźbionych, gru­
bych modrzewiowych tramów, które wedlo infor- 
macyj zasięgniętych u administrającego budową ks. 
W iencka, będą już W najbliższych dniach pocięte, 
jako materyał w celu sporządzenia z nich krokwi 
i w iązania dachowego. Do tej wiadomości dodali­
śmy uwagę, że powołane do tego instytucye i oso­
by powinny zapobiedz zniszczeniu tak cennych za­
bytków.

W  sprawie p ow yższej. ks. Adam W ieucek prosi 
nas o w yjaśnienie, że 7 beiek modrzewiowych kie- 
lowanycb, znajdujących się we wspomnianej real­
ności, n a b y ć  m o ż n a  razem po 4 7  koron za je ­
dną sztukę. Ks. W iencek tw ierdzi, że ty le wyno­
sił koszt wydobycia belek ze starej realności i 
przeniesienia na dziedziniec. Prócz tego ks. W ien ­
cek może sprzedać jeszcze 11  zw yczajnych tramów  
modrzewiowych za cenę, którą omówi ustnie z  chcą­
cym owe belki kupić. K u p n o  m u s i  n a s t ą p i ć  
n a j d a l e j  d o  p i ą t k u ,  a  porozumieć się można 
z ks. W ienckiem w jego pomieszkaniu u 0 0 .  Mi- 
syonarzy w Nowej W bi Narodowej (ulica Misyo- 
narska i. 52).

Złodziej kościelny. Do kościoła 0 0 .  Bernardy­
nów na Stradomiu zakradł się onegdaj 27  letni 
Jan Talarek z Lipnika w powiecie mieleckim. Gdy 
służba miała wieczorem zamykać drzwi kościoła, 
zauważono za chórem ukrytego człowieka. ‘ Ujęto 
go i oddano w ręce polieyanta. Jak stwierdzono, 
Talarek zdołał rozbić skarbonkę kościelną, z której 
skradł kilkanaście koron. W  kościele znaleziono 
ukryte w jednej z framug dłuta, któromi Talarek  
rozbijał skarbonkę. Odstawiono go do aresztów po­
licyjnych.

Kradzież. Feliks Kubasiewicz, 19 letn i czeladnik  
stolarski z Pułtuska w Król. Polskiem, skradł p. 
Andrzejowi Ruskowi, zamieszkałemu przy ul. Czar­
now iejskiej pod 1. 15, z zamkniętego mieszkania  
ubranie, zegarek z łańcuszkiem i 3 0  kor. gotówką. 
Ze skradzionymi przedmiotami usiłow ał on zbiedz 
do Królestwa Polskiego, jednak na telegraficzne 
doniesienie policyi krakowskiej, żandarmerya na 
granicy w Czekają ujęła Kubasiewicza. Znaleziono 
p r z y  nim przepustkę na nazwisko Augusta Ko­
walskiego.

Najechany przez pociąg. D ziś rano o godzinie 
6 i pół zdarzył się wypadek najechania robotnika 
przez poeitjg', ja<ląey torem okrężnym z  Bonarki do
Krakowa. Przechodzący torem rano do pracy 21- 
letn i robotnik murarski, Rudolf G ł o g o w s k i ,  g łu ­
choniemy, nio słyszał ostrzegawczych sygnałów  nad­
jeżdżającego pociągu m ieszanego nr 16 7 1  z Bonar­
ki, który na niego najechał, zanim m aszynista Ho- 
tarek, prowadzący pociąg, miał czas dać „kontrpa­
rę". Najechany odniósł tak silne zranienie całej 
twarzy, która przedstawiała się jak jedna w ielka  
rana, nadto złamania lewej ręki, że do bezprzyto- 
mnego musiano ■ zawezwać pogotowie, które, prócz 
zewnętrznych, stw ierdziło jeszcze w ewnętrzne ob­
rażenia. —  Po tymezasowem opatrzeniu odwieziono 
rannego w  stanie groźnym do szpitala św . Łaza­
rza. W iny, jak śledztwo wykazało, nie ponoBi w 
tym wypadku m aszynista Hotarek, który dawał sy ­
gnały i natychm iast w chw ili najechania pociąg  
zatrzym ał. -

Z  k r ^ j u *
Zjazd ludowców. W  niedzielę 1 maja o godzi­

nie 11 rano odbędzie sw e posiedzenie plenarne w 
Tarnowie w sali Rady powiatowej rada naczelna  
polskiego stronnictw a ludowego z następującym po­
rządkiem dziennym: 1. Sprawozdanie w ydziału ra­
dy naczelnej; 2. Założenie T ow arzystw a polityczne­
go P . S. L,; 3. Objęcia „Przyjaciela Ludu" na
własność Btronuictwa; 4. Zmiany w zarządzie stron­
nictwa; 5. W nioski i interpelacye.

Bochnia, 25  kwietnia. (Ze stosunków poczto­
wych).

Zmiana w naczolnem kierow nictwie lwowskiej 
dyrekcyi poczt i teiegrafu zaznaczyła się korzyst­
nie i w naszem m ieście. Jeden z postulatów tutej­
szych mieszkańców został urzeczywistniony, gdyż 
od 16  kw ietnia począwszy, zaprowadzone zostało 
trzyrazowe doręczanie poczty. Otrzymujemy listy  
i dzienniki tak wiedeńskie, jak i krakowskie —  a 
szczególnie coraz bardziej poczytną w naszem m ie­
ście „Nową Reformę" tego samego dnia po połu­
dnia. N ależy przyznać, że rozwój instytucyi poczto­
wej w Bochni w ostatnich lita ch  na każdym kro­
ku jest widoczny. Przyczynia się do tego w w iel­
kiej mierze również naczelnik tej instytucyi, star­
szy zarządca pocztowy p. Stanisław  H ickiew icz —  
który stara się usprawiedliwione życzenia tutejszej 
publiczności w miarę możności uwzględniać i po­
pierać. Jako urzędnik-obywatel, zdołał on swem po­
stępowaniem pozyskać sobie uznanie i sym patyę 
ogółu mieszkańców. N ie wątpimy też, że staraniom  
i zabiegom jego uda się obecny lokal pocztowy 
zmienić na lokal, umyślnie dla celów pocztowych  
urządzony, zw łaszcza, gdy sprawa jest w toku, i 
krajowa dyrekcya pocztowa rozpisała już rozprawę 
ofertową na budowę, w zględnie najem, nowego bu­
dynku pocztowego z terminem do wnoszenia ofert 
do dnia 31  maja b. r.

Krosnu, 25 kw ietnia. (Trzeci maja). Sokół urzą­
dza w niedzielę 1 maja obchód rocznicy Konstytn- 
eyi 3 maja. Program jest następujący: O godzinie 
9 s/4 rano uroczysty pochód z boiska “Sokoła" na 
mszę połową w Rynku. Do pochodu zaprasza się 
w szystkie m iejscowe reprezentacye urzędów, zakła­
dy naukowe, stow arzyszenia i publiczność; o godzi­
nie 1 0  rano nroczysta procesy a z kościołów na R y­
nek i m3za połowa Z okolicznościowem kazaniem; 
o godzinie 12 rano powrót biorących ndział w po­
chodzie na boisko „Sokoła" i odśpiewanie pieśni

patryotycznych; o godzinie 7 i  pół wieczór uroczy 
sty wieczorek w Sokole.

Na sezon w  Krynicy. D yrekcya kolei państwo­
wych w Krakowie zaprowadza w  K rynicy na czas 
od 1 maja do 30  w rześnia b. r. uboczną ekspedy- 
cyę dla osób, pakunków i  towarów. B liższe szcze­
góły zawierają dotyczące ogłuszenia, umioszczoni 
na każdej stacyi, które również udzielają na żą­
danie ustnych w tym względzie wyjaśnień.

JZÓłkiew, 2 4  kwietnia. (W ystaw a przem ysłu i  
rolnictwa.) Z in icyatyw y T owarzystwa pomocy prze­
mysłowej w Żółkwi, urządzoną będzie w roku bie­
żącym, w czasie od 3 do 18 w rześnia w ystaw a  
przemysłu i rolnictwa, obejmująca powiaty: R awa  
Ruska, Sokal i Żółkiew i przyległą do tych pow ia­
tów część kraju. W ystaw a znajdzie pom ieszczenie  
w budynku Sokoła, ktćry stanowić będzie głów ny  
pawilon i miejsce zbiorowe dla oTazów przem ysło­
wych wystaw y. Teren położony w sąsiedztw ie So­
koła, wynoszący 4 .0 0 0  mtr. powierzchni przezna­
czony został na pawilony własne wystaw ców  i na 
dział rolniczy. W ydział T owarzystwa Pomocy prze­
mysłowej w Żółkwi, czyni energiczne i skrzętnb 
przygotowania do w ystaw y i uchw alił zaprosił 
do prozydyum komitetu pp.: Stefana Kozickiego, 
w łaściciela dóbr; dra W łodzim ierza M aciulskiego 
adwokata krajowego i zastępcę burmistrza; Juliana  
Neuburga, dyrektora tartaku, prezesa m iejscowego 
Towarzystwa pomocy przemysłowej; Stanisław a  
Śnieżka, w łaściciela dóbr i prezesa oddziału Tow. 
gospodarskiego i posła Tadeusza Starzeuskiego, w ła­
ściciela dóbr.

Zgłoszenia udziału w w ystaw ie przyjmuje i bliż­
szych informacyi udziela założone przy Tow arzy­
stw ie pomoay przemysłowej biuro w ystaw y, na któ­
rego czele stanął sekretarz pomocy przem ysłowej, 
rew ident skarbowy p. Józef. Halka.

św iata.
Słowacki na scenie czeskiej. D w ie premiery 

poiskie ukazały się równocześnie na scenach cze  
skich. W  piątek grano w P ilźn ie po raz pierwszy  
„Halkę" Moniuszki. W  sobotę zaś w ystaw iło pra­
skie „Narodni Divadlo" Słowackiego „Beatris, 
Cenci". Przedstaw ienie miało być uczczeniem, choć 
spóźnionem, jubileuszu poety — jak się w yraża  
organ Masaryka „CzaB" —  spełnieniem obowiązku  
wobec Słowackiego, który wcześniej i  z w iększą  
gorliwością wykonano w Berlinie. „B eatrix Cenci" 
ukazała się równocześnie w -w ydaniu książkowem, 
jako setny tomik w ydawnictwa „Svietove knihovny“. 
Przełożył utwór na język czeski w ielbiciel naszych  
romantyków i  tłómacz ich, Franeiszek K v  a p i i, 
serdeczny druh A snyka i W ładysław a Mickiewicza, 
sekretarz Muzeum narodowego czeskiego.

Józef Kolarz. Ze starej gwardyi niepolitykują- 
cych słowianofilów czeskich, nbył znowu jeden. W czo­
raj (25  b. m.) spoczął na Oiszanacb, na praskim 
cmentarzu, ośmdzieBięeioletni konsul wszechsiowiań- 
ski, Józef K o l a r z .  Znał całą „słowiańszczyznę. 
W  kw ietniu r. 1 8 6 3 , otrzym awszy literackie sty- 
pendyum Syatobora, odbył podróż polską. B aw ił 
dłuższy czas w Krakowie, poznał W arszaw ę i zw ie­
dził W ilno, Z Polski ruszył w drogę do R osyi i  
po roku pobytu w Polsce i Rosyi, wrócił do Pra­
gi, gdzie otrzym ał stanowisko nauczyciela języków  
słowiańskich w  krajowej politechnice praskiej. W  
r. 1 8 6 8  mianowało go ministeryum lektorem języ­
ka polskiego, 1 8 7 4  rosyjskiego, a 1 8 8 3  i serbsko- 
chorwackiego we w szechnicy czeskiej.

Z asłuży ł się szczególnie iicznem i przek ładam i 
z języków , k tórych  nauczał, oraz w łasnem i pracam i 
naukow em i. M iał k ilk a  zaszczytnych odznaczeń 1 
dowodów u znan ia  od tow arzystw  naukow ych ro sy j­
sk ich  i  serbskich . B y ł członkiem  czeskiego to w a­
rzy s tw a  p rzy jac ió ł aank , dzisie jszej akadem ii, (mg.).

Agendy w ministerstwie kolejowem. z  w  i e-
d n i a  telegrafują: A gendy szefa sekcyi w mini- 
stw ie kolejowom F o r s t e r a ,  który poszedł na 6- 
miesięczny urlop z powodu konfliktu z  m inistrem  
kolei, rozdzielone zostaną między radcę m iaiste- 
ryaluego, K a i s l e r a ,  a szefa sekcyi R ó l  la .  —  
Kaisler obejmie agendy finansowe, a R óll admini­
stracyjne. Forster po ukończeuiu urlopu przejdzie  
w stan spoczynku.

Awans majowy W armii, jak z W iednia dono­
szą, dziś się pojawił. Kapitan-audytor prowa­
dzący śledztw o w sprawie Hofrichtera, zam ianowa­
ny został majorem-audytorem.

Awans przedstawia się ogółem korzystnie, za­
wiera bowiem skrócenie czasu awansu o jeden do 
półtora roku.

Odkrywca bieguna. Z B erlina telegrafują: Po­
dróżnik P  e a r y  przybędzie tu w najbliższych dniacu, 
Peary uda się następnie do W iednia, gdzie w ygłosi 
odczyt o odkryciu bieguna północnego, a potem  
uda się do Petersburga i Paryża.

Pogrzeb Warka Twaina, k tó ry  na leża ł do ko­
ścio ła p resb iteryańsk iego , odbył się w E lm irze  i 
był bardzo skrom ny. Do kościoła wpuszczono ty lko 
autorów  i dziennikarzy .
-Ukrzyżowanie zamiast lynczu. W  pewnej ma­

łej miejscowości 'stanu Pensylw ania, górnicy rzu­
cili podejrzenie na jednego z mieszkańców nazwi­
skiem Rabisch, jakoby w interesie T ow arzystw a  
kopalń trudnił się niewolnictwem . Tłum napadł na  
jego dom i w ywlókł Rabischa w pole. Tam wychło- 
staao go, wsadzono na głow ę koronę cierniową, a 
potem przybito gwoździami do krzyża. W ykonaw ­
szy tę karę, tium ucztował, czekając na śmierć 
skazańca, który w kritco  umarł.

Niespodzianka geograficzna. Kom isya holen­
derska w ysłana dla zbadania i wym ierzenia w yso­
kości góry W ilhelm iny w holenderskiej części w y­
spy N o w e j  G w i n e y  —  dotarłszy na znaczną 
wysokość tej góry wśród ogromnych trudów, stw ier­
dziła, ż e  s z c z y t ,  j e j  w z n o s i  s i ę  n a  76C0 
m e t r ó w  p o n a d  p o z i o m  m o r z a .

Stwierdzenie to jest niespodzianką dla geogra­
fów, którzy dotychczas nie przypuszczali, aby góra 
ta, pokryta śniegiem  wśród podrównikowego k li­
matu, mogła mieć taką wysokość. Niemniej nie 
przypuszczano, żeby tak wysokie góry znajdować 
się mogły na wyspach. Nowa Gwinea jest wprawdzie 
wyspą o obszarze przewyższającym znacznie obszar 
A astro-W ęgier —  lecz i na takich wy»Pa°b —1 
np. na Madagaskarze i Borneo —  góry tak znacz­
nej wysokości nie dosięgają. _ *

Góra W ilhelm iny jest najwyższem  w zniesieniem  
górskiem po za olbrzym am ix Him alajów, a najw yż­
szem na południowej półkuli —  gdzie najw yższy  
szczyt AkonkaguaJ w  Andach południowo-amery­
kańskich, dosięga tylko 7 0 0 0  metrów.

Zmarli.
W Nowym Targu zmarł Józef G ą t k i e w i c z ,  

nauczyciel ludowy, przeżyw szy la t 43 . D nia po­
przedniego wieczorem, zdrów zupełnie i  wesół, 
zabawiał Bię w czyteln i „Sokoła", a przybywszy  
do domu, położył się spać i w e śnie życie zakoń­
czył na udar serca. Zmarły cieszył się ogólną sym-

Najnowszą zabawkę 
do układania p. t. GRUNWALD opracowanie i tekst Ant. Mikulskiego, 

prześliczny wiersz M. Konopnickiej, obrazki 
artystycznie malowane A. SETKOWICZA 
otrzymała na skład główny firma - - - -

Stef&n Porębski - - - - 
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pat-yą. Pozostawił po sobie żonę i sześcioro drob­
nych dzieci.

H -lena S i e n k i e w i c z ó w  na ,  siostra znako­
mitego pisarza, umarła w W arszawie.

Car Grt nwaidzki. I)o admnisfraeyi NUwej Re 
f i l my  nadesłali: T. Kowal 10 kor. za portrot otrzy­
many cd Justyna Kozłowskiego; dr W ład. Kiernik 
15 kor. 2 0  h., zebrane w gronie znajomych przy 
sposobności pożegnania inż. Gwiazdonika; Mary a 
Steczka, w imieniu Tadeusza Zawadzkiego 3 kor.

Krajowy komitet grunwaldzki. W7 sprawozda­
niu z posiedzenia Krajowego komitetu grunwaldz­
kiego powiedziano, że p. Kukliński reprezentował 
„Związek akademicki'1, podczas gdy wraz z p. Tur­
kiem był on delegatem „Akademickiego komitetu 
dla uczczenia rocznicy grunwaldzkiej11.

A:ianswama. 1’re-zydyam krajowej dyrokcyi skarbu za­
mianowało w etacie osobowym głównej Rasy krajowej 
we Lwowie i filialnej Kasy krajowej w Krakowie asy­
stentam i kasowymi w XI klasie rang i: asystenta urzę­
du depozytów cywilno-sądowych we Lwowie S tan isaw a 
Zanka i asystentów podatkowych Jana  Reezyńskiego i 
Jana  Zachariasicwioza.

Z kalentlarza. We wtorek 26 kwietnia: N. ii . P. 
Dobrej Rady i Marcelina; we środę 27 kw ietnia: Ana­
stazego p., Teofila i Zyty; we czwartek 28 kwietnia: 
Paw ła od krzyża i W italisa.

V\ schód słońca dnia 27 kwietnia o godzinie 4 m. 25, 
zachód o godz. 6 m. 49; długość dnia godz. 14 m. 24.

Z krakowskiego obserwatoryum. Dnia 25 kw tetnia 
term om etr doszedł od 4> 2'5 do 19 2 C.; barometr 
po oołndniu podnosił się.

lin ia  25 kw ietnia o godz. 7 rano stan barometru 740’4 
mm,, termometru 9 4 C,; w iatr północno-zachodni.

Repertuar Teatru miejskiego w Krakowie.
W e wtorek: „Sąsiadka".
We środę: „D zeje Orestesa".
W e czwartek: „Sąsiadka".
W7 piątek: „Koncert".
W  sobotę: „Nora".
W  niedzielę po południu: „Major Barbara"; wieczór: 

„Zaczarowane" koło".
W poniedziałek: „Dzieje Orcstesa".
Repertuar teatru ludowego.

W e wtorek: „Kolega Crampton".
W e środę: „Za Oceanem".
W e czwartek: „Sztygar".
W7 p iątek: „Wzięty na kaw ał", „Skrżypco czarodziej- 

łkie", „Wesoły egzamin".
W sobotę: „Panna do wszystkiego".

są kopiami prac ręcznych. Prace należy zgłaszać i 
nadsyłać, a mianowicio: a) członkowie poszczegól­
nych kół mają zgłosić na wystaw ę do zarządu swo­
jego koła najpóźniej do dnia 1 maja b. r., nadsy­
łać zaś prace do zarządu swego koła najpóźniej do 
dnia 15 czerwca b. r; b) architekci, nie należący  
do żadnego z kół architektów polskich, mają zg ło ­
sić prace na wystaw ę do komitetu w ystaw y we 
Lwowie, lub toż do któregokolwiek z isiniejących  
kół architektów najpóźniej do dnia 1 maja b. r., 
nadsyłać zaś zgłoszone prace najpóźniej do dnia 
15 czerwca b. r.; c) zarządy kół mają zgłaszać 
przyjęte przez siebie praco do komitetu wystawy  
we Lwowie do dnia 1 czerwca b. r., nadsyłać zaś 
zgłoszone prace najpóźniej do dnia 1 sierpnia b. r.

Teatr ludowy, pod dyrekcyą Tad. Pilarskiego 
(jedyny polski teatr na prow incji w G alicji) wy­
staw ił w ubiegłą sobotę w Tarnopolu po raz pierw­
szy sztukę Królińskiego „Sufraźystki11 z wielkiem  
powodzeniem. Publiczność, wypełniająca salę do 
ostatniego miejsca, wywoływała autora po każdym  
akcie. A rtyści grali wybornie. Z tych • odznaczyli 
się pnie: Czajkowska, Zawadzka, Grafczyńska, Czer­
ska i panowie: Pilarski, B ielecki i  Barwirtski. —  
Sztukę tę w ystaw i p. Pilarski w każdem większem  
mieście na prowincji.

t&Iosy publiczne.
W łaścicieli udziałów byłej Spółki pod firmą: 

Towarzystwo naftowe Męciuski, Płocki, Sroczyński, 
Surzycki i Ska prosi się uprzejmie, aby we w ła­
snym interesie zechcieli podać obecny swój adres 
do Krakowskiego Towarzystwa wzajemnego kredy­
tu we Lwowie, nl. 3 Maja 16. 2 9 5 6  2 3

1 3 .  G a b z > y e l s b a ,  K r z y s z t o f  o r y  
K p a k ó w .  Wynajmuje i sprzedaje pierw­
szorzędnych fabryk fortepiany, pianina, harmo­
nie i pianole za gotówkę lub na spłaty nawet 
dwudziestomiesioczne. Instrumenty używane od 
cen najniższych.

Letni rozkład jazdy.
P jrck cya  kolei północnej ogłasza letni rozkład 

jazdy. Zmiany są następujące:
Na lin ii W  i e d e ń  - K r a k ó w :  P iz y  nocnych

pociągach pospiesznych nr 7 i 8  między W kdniem  
a Lwowem (odjazd z W iednia 7'45 wieczór, przy­
jazd STO zrana) używanie III klasy jest nieogra­
niczone. Pociągi pospieszne nr 103 , względnie 10 4  
(W iedeń, odjazd 9 05  w nocy, względnie przyjazd 
7 '09 zrana) n ie będą się zatrzym ywać w Piotro­
wicach na Śląsku austr. Przy pociągach tych kur­
sować będą w czasie od 15 czerwca do 30  wrze­
śnia br. wozy wprost, a mianowicie 1 wóz sypial­
ny, 1 wóz I  i II  i 1 wóz III klasy dla lin ii Karls- 
bad-Poćwołcczyska (Karlsbad odjazd 2 '33 po po­
łudniu, Kraków, przyjazd 5 '50 zrana, Podwołoczy- 
s ta  przyjazd 6 2 0  wieczór; Podwołoczyska odjazd 
10  22  r.rzed południem, Kraków odjazd 10 30  w  
nocy, Karlsbad przyjazd 3 '32 po południu. N ato­
miast odpadnie przy pociągach pospiesznych nr 3 
i 4  wprost idący wóz I, II, III klasy między Karls­
badem a Fodwołoczyskam1

K r a k ó w - W  a r s z a w a. Zuprowauzuue będą 
wprost idące wozy I., II. i III. klasy a mianowi­
cie Kraków - W arszawa, pociągami Nr. 10, 1 4 0 1 ,  
1501  k ok i Północnej. 6 K. W. W . Kraków odjazd 
3 55  zrana, W arszawa przyj. 2'21 popołudniu czas 
środkowo-enropejski i Nr. > 16, 1 403 , 15 1 7  kolei 
Póln. —  20  K. W . W . Kraków odj. 6 '45 wieczór, 
W arszawa przyj. 8 (31 przedpołudniem. W arszawa- 
Kraków, pociągami Nr. 5 IŁ W . W . —  1520 , 
1 404 , 9 kolei Półn. W arszawa odj. 2 0 1  popoł. 
-z. śród. europ. Kraków przyj. 1 1 4 7  w nocy i 
Nr. 19  K. W . W . —  1 5 1 2 , 1412 , 39  kol. Pół., 
W arszawa odj. 11-46 w nocy ez. środ. enrop., Kra­
ków przyj. 11-59 przedpoł.

D z i e d z i c e - Ż y w i e c .  Celem dogodnego po­
łączenia z Żywca z pociągami Nr 2 0  i 2 D ziedzi­
cach chodzić będzie pociąg osobowy nr 1 3 1 8  Zy- 
w iec-B ielsk jako pociąg nr 1 3 1 6  o godzinie 6 .59  
zrana (o 1 godz. 2 0  min. wcześniej) z Żywca do 
Bielska, gdzie się łączyć będzie z pooiągiein nr 
1 3 1 6 , zdążającym do Dziedzic. Sezonowe pociągi 
lotnie nr 9 2 3  K. E. D. Kz. 1317  L. kol. Póln, 
K atow ice— Żywiec i nr 1 3 3 2  B. kol. Półn. 926  
K. E. D. Kz. Żywiec— Katowice kursować będą 
w  tegorocznym Bozonie letnim, w miesiącu maju 
tylko podczas Zielonych Świąt, ponadto od 5 czerw­
ca do 16 października włącznie w niedziele i św ię­
ta z w yjątkiem  15 sierpnia i 8  września, Żywiec 
przyj. 8 ’56 przed poł., odj. 6 '56  wieczór.

T r z e b i n i a - M y s ł o w i c e .  Jako nowe pocią­
gi zaprowadza się między Szczakową a M ysłowi­
cami pociągi osobowe nr 1417  (Szczakowa odjazd 
8-47 wieczór do Mysłowic, i nr 1 418 , Mysłowice 
odj. 9 T 8  w nocy do Szczakowy). Pociąg nr 1417  
będzie miał w Szczakowy połączenie z pociągiem  
nr 1 4 0 3  z Trzebini, wzgl. z W iednia i z Krako­
wa, a w Mysłowicach z pociągiem nr 2 8 4  K. E. 
D. Kz. do W rocławia. Pociąg nr 1 4 1 8  będzie się 
łączył w Mysłowicach z pociągiem pospiesznym  
nr 9 K. E. I). Kz. z W rocławia, wzgl. z Berlina, 
a w Szczakowie z pociągiem nr 1 4 0 4  do Trzebini 
wzgl- do W iednia i Krakowa.

Na liniach K o j e c i  n - B i e 1 s k  o i B i e l s k o -  
K a l w a r y a  zaprowadzono pewne udogodnienia, 
które zostały uwidocznione w afiszach i kieszonko­
wych rozkładach jazdy.

Wiadomości a r l s s t j t ® ,  naukowa i l i t o t f c .
— Przepisy dla służby pociągowej. Instruk- 

cya nr X X  spolszczył i objaśnił Konstanty H e u- 
m a n n .  Nowy Sącz. 1910 . Nakładem J. K. Jaku­
bowskiego wdowy. j

Na kolejach państwowych panuje niestoty język  
niemiecki, chociaż w łaśnie koleje i poczty, mające 
nieustanny stosunek z najszerszem i sprawami lu­
dności, powinny się posługiwać językiem  krajowym. 
Stąd w szystkie przepisy tudzież instiukcye służbo­
we wydawane są w języku niemieckim, co jest 
potępienia godnem, gdyż od ścisłego zachowywania  
przepisów zależy często życie podróżującej publicz­
ności, nie mówiąc już o bezpieczeństwie towarów.

Z tego powodu z zadowoleniem powitać należy  
pracę p. Konstantego H e u m a n n a ,  rewidenta ko­
lei państwowej, który przetłóniaczył na język pol­
ski: „Przepisy dla służ.by pociągowej". Służba po­
ciągów w Galicyi, nie znająca dokładnie języka 
niomieckiego, znajdzie w tem wydawnictwie cenny 
podręcznik, ułatwiający jej naukę przepisów służ­
bowych. Książka ta przyczynić się również powinna 
do wyrugowania owej gwary kolejowej, która urą­
ga wszolkiemu poczuciu językowemu i niestety z a ­
gnieździła się w kolejnictwie galicyjskiem.

Terminologia kolejowa, użyta w książ.co^tej, jest 
bardzo trafna i powinna już nozostać stale w  uży­
ciu. Byłoby ze wBzech miar do życzenia, aby wła­
dze kolejowe książkę p. Ileumanna zaleciły  służbie 
pociągowej, jako pomocniczy dodatkowy podręcznik, 
który ułatwiłby kandydatom do służby pociągowej 
przygotowanie się do egzaminu służbowego. Poza 
tem książka p. Heumanna ma także wartość dla 
podróżującej publiczności, która z niej może po­
znać obowiązki służby pociągowej.

lejowego do klasztoru, zebrało się do stu ty 
siący osób.

Całą drogę nieśli dar papieski: ojciec generał 
z ks. prałatem Rembielińskim, którym na prze­
mian pomagali nieść korony delegaci, młodzież 
szkolna, oraz włościanie. Przed południem sta­
nął pochód u stóp Jasnej Góry. Tu oczekiwały 
bractwa z baldachimem, pod którym o. generał, 
ubrawszy się pontyfikalnie, przemówił do tłu­
mów, zapełniających cały plac przedklasztorny, 
a wkoucu zaintonował hymn „Te Deum lauda- 
mus“.

Po odprawieniu krótkich modłów przed cu­
downym obrazem, ojciec generał rozpoczął uro­
czystą sumę.

Podczas sumy, korony spoczywały po lewej 
stronie ołtarza w asyście pp : szambelana Łą­
ckiego, Antoniego Siennickiego i Ignacego Tom­
czaka, po sumie zaś złożono je w skarbcu.

Telegramy „N. Reformy" z dnia 26 kwietnia.)

Berlin. W  prasie panuje ogromne przygnę­
bienie z powoda katastrofy balonu Zeppelin II. 
(Zobacz numer poranny. Prz. Red.) „Frankf. 
Z tg11 donosi, że cesarza Wilhelma zawiadomio­
no o katastrofie następującą depeszą:

„Balon Zeppelin I I  w środku zupełnie prze­
łamany, tak, że o rekoustrukcyi nie ma mowy. 
Z ludzi nikt nie zginął. Katastrofę spowodowa­
ła natura, ludzie nie ponoszą tu żadnej winy11.

Wbrew temu oficyalnemn sprawozdaniu wy­
wodzi „Frankf. Z tg", że katastrofę spowodowali 
oficerowie i żołnierze. W łodzi balonu była ty l­
ko część oficerów, przeznaczonych do obsługi 
balonu, reszta zaś siedziała w restauracyi. Żoł­
nierzy zaś trzymano przez 24  godzin w służbie, 
tak że nie byli w stanie utrzymać lin balonu. 
Ponadto liny te były przegniłe i tak  zniszczone, 
że przerwały się, gdy nadciągnęła silniejsza 
burza.

Berlin. Jak  dzienniki poranne donoszą, ge­
neralny inspektor wojsk L y n c k e  telegrafo­
wał do cesarza Wilhelma, że naprawienie Z. II. 
j e s t  w y k l u c z o n e .  Już  teraz można osą­
dzić, że wina za ten wypadek n a  n i k o g o ( ? )  
nie spada, gdyż został on spowodowany siłą ży­
wiołową.

Frankfurt. Dzienniki donoszą z W  e i 1 b u r g a: 
Około demontowania balonu i usunięcia resztek 
zniszczonego balonu pracuje od wczoraj o d- 
d z i a ł  w o j s k a .  Jeden żołnierz został przytem 
zraniony. Władze wojskowe w d r o ż y ł y  ś l e ­
d z t w o  co do przyczyny katastrofy.

Eroiiiiia lwowslia.
L w ó w ,  26 kwietnia, 

pierwsza wystawa prac architektów polskich
odbędzie się w e  L w o w i e od 8 do 30  września 
b. r. Odbędzie się ona staraniem Kota architektów  
polskich, w pałacu Sztnki, na placu powystawowym  
(Park Kilińskiego) i obejmie następujące prace ory­
ginalne:

1. Projekty, zdjęcia zabytków oraz modele prac 
Brchipektów polskich nieżyjących, wystawione od 
dzielnie, jako całości prac poszczególnych autorów.

2- Projekty, zdjęcia zabytków oraz modele prac 
architektów polskich współczesnych.

3- W y,jawnictwa z zakresu architektury i budo 
wnictwa w polskim języku.

Fotografie 0 tyle są dopuszczalne, o ile stanowią 
uzupełnienie prac pod 1 i 2 wymienionych, lub też

Przewiezienia koron no Jasna Góro.
Z  C z ę s t o c h o w y  donoszą:
W  niedzielę dnia 24 wyruszyła stąd do Gra­

nicy delegacja miejscowa, aby powitać jadą­
cych z Rzymu z koronami papieskiemi wysłan­
ników i przedstawicieli klasztoru i duchowień­
stwa. Pociągiem austiyackim okoio godz. 10  
rano przybyli O. Euzebiusz Rejinau, przeor Pau­
linów, a z nim ks. prałat Rembieliński, szambe- 
lan dworu papieskiego i grono obywateli. Na­
czelnik komory oświadczył, że dar papieski 
zwolniony jest od opłat ciowych. O. Rejman 
pokazał następnie zebranym wspaniały dar pa­
pieski, umies7.czony w specyalnem pudle, obitem 
aksamitem purpurowym, ze złotym herbem pa­
pieskim na wierzchu. W pudełku widniały dwie 
korony złote niezwykłej artystycznej roboty, w 
stylu barokko, wysadzane brylantami i innemi 
cennemi kamieniami.

Na dworcu w Częstochowie spotkało przyby­
wających niezwykle uroczyste powitanie: Na 
peronie stacyjnym oczekiwało mnóstwo ludu z 
księdzem kanonikiem Fulmanem na czele, wielu 
księżmi i braćmi zakonnymi.

Po przejściu do sali kl. I  pudełko z cennym 
darem ułożono na poduszce i wyniesiono przed 
dworzec. Tu oczekiwały tysiące ludu, cechy, 
bractwa, które wystąpiły procesyonalnie, aby 
ceuuy dar godnie był przeniesiony do stóp 
obrazu Jasnogórskiego, który od chwili święto- 
kradzkiego odarcia i znieważenia pozostawał 
nieprzybi any.

Tu oczekiwała na koronę ukwiecona kareta. 
Uprząż koni była także misternie przybrana 
kwiatami.

O. Rejman widząc, jak  całe miasto, a nawet 
przybyli pątnicy z różnych stron, wystąpili uro­
czyście na powitanie daru papieskiego, posta­
nowił, pomimo że korony, według zwyczaju, po­
winny być pizewiezione w karecie, ponieść je 
wspólnie z ludem pieszo do stóp M. Boskiej 
Częstochowskiej. Gdy szambelan papieski roz­
począł pochód, chór rzemieślniczy, pod dyrekcyą 
p . Witeszczaka. wykonał piękny hymn powitalny, 
a następnie, gdy pochód ruszył procesyonalnie, 
zagrały na przemian dwie orkiestiy.

Zwarte zastępy ludu towarzyszyły wspania­
łemu pochodowi. Wystąpiły szkoły polskie, mę­
skie i żeńskie, oraz wszystkie korporacje. Bal­
kony, poprzybierane dywanami i obrazami, 
upiększały ulice; cala droga od dworca do J a ­
snej Góry, wysypana była zielenią; małe dziew- 
czątka sypały kwiaty pod nogi niosących ko-

Moń
eiodomfóci „ M  Reformy"

z dnia 26 kwietnia.

Praska r s f m a  wyborcza.
Berlin. We czwartek rozpoczną się w plenum 

I z b y  p a n ó w  obrady nad r e f o r m ą  w y b o r ­
c z ą  do  S e j m u  p r u s k i e g o .  Uważają za pe­
wne, że uchwała Izby panów znacznie się róż­
nić będzie od uchwały Sejmu pruskiego.

f r z y j ę o - e  i i ó a a s t m d ] ,
Londyn. Izba gmin p r z y j ę ł a  ustawę finan­

sową 328 głosów, przeciw 242 w drugiem czy­
taniu. Irlandzcy nacjonaliści glosowali z par- 
tyą rządową, zwolennicy 0 ’Briena z opozycyą.

W ciągu dyskusji kanclerz państwa Lloyd 
G e o r g e oświadczył, że od pierwszego wnie­
sienia budżetu handel wzrósł, a brak pracy się 
zmniejszył. Jest silnie przekonany, że kraj znaj­
duje się na drodze do gospodarczego rozwoju, 
jaki dotąd rzadko można było zauważyć.

Sabsirieiaia wybcrcae.
Le Charnbon-Feugeroiles. (Dep. Loire). Are­

sztowano tu 4 indywidua pod zarzutem, że 
s t r z e l a ł y  z r e w o l w e r ó w  do ż a n d a r ­
mów.  Wzburzenie trwa dalej. Oczekują tu 
p rz y b y c ia  batalionu piechoty. 2 szwadrony ka- 
wałeryi i 80 żandarmów już przybyło.

Paryż. S trajkujący robotnik, który podczas 
starcia z policyą w St. Denis z~ostał przez po- 
lieyanta zraniony wystrzałem rewolwerowym, 
umarł. /

P a w a t s n i a  w  l a r e y l .
Konstantynopol. Sytuacja w Turcyi jest bar­

dzo poważna. — Oprócz powstania w Albanii, 
wybuchło grajjpe powstanie w J e m e n  w A ra­
bii. — Rząd postanowił wysłać z Damaszku do 
Bagdadu s z e ś ć  b a t e r y j  a r m a t  s z y b k o ­
s t r z e l n y c h .  Przypuszczają, że oba powsta­
nia podtrzymywane są przez partyę reakcyjną, 
która utrzymuje ciągle stosunki z ekssułtanem 
Abdul Hamidera.

Z w y tf .ę sS w a  A lk a ń c z y k & w .
Konstantynopol. Rząd postanowił wysłać do 

Albanii j e s z c z e  40 tysięcy wojska.
Jak  z Saloniki donoszą, Albańczycy r o z b i l i  

koło miejscowości Yrelo-Czarnojewo oddział woj 
ska tureckiego po 8-godzinnej walce. T u r c y  
u c i e k l i .  — Obie strony poniosły z n a c z n e  
s t r a t y 7. Równocześnie pięć tysięcy Albańczy- 
ków z a a t a k o w a ł o  T u r k ó w  k o ł o  P r  i s z- 
t i n y .  Wojska tureckie odcięte są od Skoplje, 
gdzie panuje o g r o m n a  p a n i k a .

Konstantynopol. Dzienniki donoszą: W walce 
koło Vrelo-Czarnojowo zginęło 100 Albańczy- 
ków. Powstańcy cofnęli się po bitwie w góry.

Watykan i ks. f£teaaco.
Rzym. P o ' wyjeździe ks. Monaco z Rzymu, 

W atykan wystosuje do wszystkich mocarstw, 
przy których istnieją nuneyatury papieskie, o- 
kólnik z protestem przeciw tej wizycie ks. Mo­
naco.

poczęła dziś dysknsyę szczegółową n a d  b u d ­
ż e t e m .

Przy dziale „Najwyższy Dwór", pos. O k u ­
n i e w s k i  oświadczył, że Rusini nigdy nie 
zwalczali tej pozycyi i nie chcą czynić tego 
także dzisiaj, chociaż s t o s u n e k  do c e s a ­
r z a  s i ę  z m i e n i ł ,  gdy cesarz przed dwuna­
stu laty powiedział do deputacyi ruskiej: 
„Adieu, meine H erren11. Wówczas to oziębił się 
stosunek cesarza do Rusinów: Rusini uważani 
są przez cesarza za naród podrzędny.

W dalszym ciągu pos. O k u n i e w s k i  za­
znaczył, że uważa r e s t a u r a c y ę  W a w e l u  
z a  w y z w a n i e  n a r o d u  r u s k i e g o .

Rząd i dwór — zaznaczył mówca — powin­
ni pomagać narodowi ruskiemu, zwłaszcza w 
kwestyi uniwersyteckiej. Rusini i teraz, chociaż 
z ciężkiem sercem, głosować będą za pozycyą 
Najwyższy Dwór.

Prezydent ministrów bar. B i e n e r t h  zazna­
czył, że cesarz jednakowo miłuje wszystkie lu­
dy. Kwestyę restauracyi Wawelu poseł O k u ­
n i e w s k i  osądził niesłusznie. Chodzi tu bowiem 
o zabytek historyczny — który powinien być 
utrzymany.

Pozycyę „Najwyższy dwór" i „Rada gabine­
towa" uchwalono.

!P© mewie Kramarza.
Wiedeń. Dzienniki tutejsze **uważają oneg- 

dajsze przemówienie dra K r a m a r z a ,  wygło­
szone na zjeździe młodoczeskim w Pradze, za 
pewien postęp, ponieważ ton tej mowy jest 
bardziej pokojowy, niż w przemówieniach daw­
niejszych,

Odwołanie posiedzenia komisy!.
Wiedeń. Zapowiedziane na dziś posiedzenie 

komisyi skafbowej, dla braku kompletu — nie 
mogło się odbyć.

Emisya nowe] reaiy.
Wiedeń. Emisya nowej renty wydana będzie 

po kursie 93 lub 931/*, podczas gdy ostatnia 
ren ta miała kurs 94*’4. — W emisyi tej renty 
weźmie udział Zakład Kredytowy, jednak Bank 
Rotschilda, jako taki usunie się, ponieważ nie 
chce się poddać kierownictwu Pocztowej Kasy 
Oszczędności. Dotąd nie wiadomo, czy nastąpi 
publiczna subskrypeya nowej renty, czy też 
banki bez subskrypcyi umieszczą tę rentę u 
swych klientów.

Mianowania w armii.
Wiedeń. Cesarz zamianował generałem kawa- 

leryi komendanta korpusu w Przemyślu zbroj- 
mistrza K u  mm e r  a, feldmarszałkiem-poruczni- 
kiem, generał-majora hr. Karola H u y n a  ko­
mendantem dywizyi w Krakowie, a pułkownika 
Emila T a r ł ó w  s k i e g o  z pułku ułanów obro­
ny krajowej generał-majorem.

można „Nową Reformę11 w następujących agen-‘ 
cyach:

Czarna Wieś: Handel A. Grafczyńskiego (róg 
nłicy Stachowskiego i P. Michałowskiego) 1. 25.

Dębniki: Handel M. Zygadłowicza, Rynek 1.12.
Grzegórzki: Handel E. Kennera, Grzegórze­

cka 1. 14.
Krowodrza: Handel Maurycego Amstera.
Zwierzyniec: Handel Dutkiewicza i Handel 

Rudnickiego.
W Podgórzu:

Księgarnia W. Potnralskiego, Główna trafik?

[ i i i  wy»j.

z Am$.
iony. Straż obyw atelska,' przy pomocy straży 
ogniowej ochotniczej utrzymywała porządek. 

Jak  obliczają, na przestrzeni od dworca ko-

Teleyramy „N. Reformy11 z dnia 26 kwietnia.)

Wiedeń. Cesarz przyjął wczoraj ministra dra 
D u l ę b ę  na dłuższein posłuchaniu,

Ołmaiewski o Wawelu.
Wiedeń. Komisya budżetowa Izby posłów roz-

Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 

M i c h a ł  K o n o i a i ń s k i .

N A D E S Ł A N E .
A r ty k u ły  w  ty m  d z ia le  n ie  p o c h o d z ą  od  

r e d a k c j i ) .

Brudego krople ZoładRswe 
Matka Baska' Maryaceiska n

jako znakiem ochronnym, dlatego zwane maryacel- 
skiemi kroplami żołądkowemi 

są najlepszym przez 30 la t doświadczonym środkiem 
przeciw dolegliwościom traw ienia różnego rodzaju, 
zgadze, zatwardzeniu, bólom giowy i żołądka, two­

rzeniu się kwasów i t. d.
Dostać można w aptekach za 0 ’80 K I l‘40 K. 

Wysyła na prowincyę aptekarz C. Brady, Wiedeń, I..
ITeischmarkt Nr. 2/376.

6 Raszek za 5 K, 3 wielkie flaszki za 4 '50  K opła- 
tnie. Uważać na znak ochronny z Matką Boską Ma- 

ryacelską, na czerwone opakowanie i podpis
194 8-12 fiA h < U O /r

m uznana za 
najlepsza i naturalną.

Reprezentacja: Perlberger i Schenker, K ra 
ków, Grodzka 48. 1238

Kuchnio Ja rsk a  „P rzyrodę"
Rynek 44  linia A-B

wydaje śniadania, obiady, podwieczorki i kola- 
cye. Obiady złożone z 3 dań od 50 hal. (cena 

z n iż o n a ) .__________ 2 5 2 5

Br urtmelm Welssglas
b. asystent Uniwersytetu Jagiellońskiego, ordynuje 
w chorobach wewnętrznych. Badanio krwi, moczu, 
plwocin i t. a. Kraków, Stradom 15. Tel. 1130. 

2 8 2 5  4 10

Pension Liliana od 7 koron dziennie 
Prospekt darmo. Kuchnia doskonała' 

2855 3 10

(Telegramy „N. Reformy" z d. 26 kwietnia.)

Lwów. Dziś przed południem rozpoczęły się 
tu obrady subkomitetu reformy wyborczej pod 
przewodnictwem pos. dr. L e o .  Biuro staty­
styczne przedłożyło żądany przez subkomitet 
materyał i złożyło w tym kierunku referat.

W czasie dyskusji wyłonił się wniosek, aby 
na najbliższem posiedzeniu subkomitetu wziąć 
pod obrady k u r  y ę m i e j s k ą .

O godzinie pierwszej popołudniu obrady sub- 
komitatu przerwano. W  południe odbyła się spe- 
cyalna narada konserwatystów,

Oddzlelns n o m e n  j l  Reformy"
poranne po 4  hal., popołudniowe po 10 hal. za 

egzemplarz, nabywać można:
W Krakowie:
W  a d m i n i s t r a c y i  „N. R e f o r m y 11, ul. 

Jagiellońska 10.
Przy ul. S ła  w k o w s k  i e j: A gencja Hop- 

casa i Salomonowej; Handel Cackowskiej (dom 
X X  Marków).

W  R y n k u  G ł ó w n y m :  Trafika główna; 
W Sukiennicach: Handel Karłińskiego; sklep 
(w hali) Mańkowskiej,

Na M a ł y m  R y n k u :  Trafika Alfusa, stolik 
Agencyi J . Hopcasa i Salomonowej.

Przy ulicy S i e n n e j :  Handel J . Dębkow- 
skiego (obok gimnazyum św. Jacka).

Przy njicy K a r m e l i c k i e j :  Handel Sterna, 
1. 8; Nasalik i Ska 1. 46.

Przy ulicy F l o r y a ń s k i e j :  Trafika Mar­
kowicza, 1. 22.

Przy ulicy D ł u g i e j :  Handel Bęknera, 1. 4. 
Handel Ł. Mackiewicza, 1., 34; Handel F . Kusza 
1. 33; Handel Berwalda 1. 53.

P l a c  M a t e j k i :  Trafika Aleksandrowicza 
w hotelu Centralnym.

N a p l a n t a c j a c h  w k i o s k u  n wylotu ul. 
Szpitalnej.

Przy ulicy G r o d z k i e j :  Handel Bau uin- 
gera, 1, 10; W.Rosenblum, skład papieru; Han­
del Rympla, 1. 60.

Przy ulicy Z w i e r z y n i e c k i e j :  Stanisław 
Nikiel, handel korzenny, 1. 29.

Przy ulicy S zp i t  a 1 n e j : Trafika G. Giiick- 
licha.

Przy ul. W o l s k i e j  (przy moście) Handel
H. Goldberga.

Przy ulicy W i e l o p o l e :  Handel H. Stat- 
tera, 1. 18.

Przy ulicy S t a r o w i ś l n e j :  Trafika obok 
fabryki tutek W. Bełdowskiego; Handel Tafle- 
ra 1. 1; Trafika Emila W andzilaka 1. 26.

Przy ulicy W i ś l n e j :  Trafika, 1. 11.
Przy ulicy D i e t l o w s k i e j :  Kiosk agencyi 

Hopcasa i Salomonowej.
Przy ulicy Dominikańskiej: Trafika Schrei- 

bera 1. 2.
Przy ulicy K r a k o w s k i e j  (w hotelu Mul­

lera) Handel Mannego.
Przy ul. S z e w s k i e j :  Handel Kretschmera

I. 23.
P l a c  W W. Ś w i ę t y c h :  Handel Frommero- 

wej 1. 11; Trafika Laulichta.
Przy ulicy Lubicz: Handel B. Rosenstocka 1. 

1; Handel Jakóbowicza.
Przy ul. Krowoderskiej 1. 17: Trafika Sobie- 

rajskiego A.

Wypadanie włosów,
wady urody cery twarzy

leczy się w lecznicy lekarsko-kosmetycznej

Dra LUSTEA
Kraków, iL Floryaaska 37,

Brodawki, znamiona, żyłki, pryszcze i t. d. usu­
wa się radykalnie prądem elektrycznym. 

2910 2 8

Zakład wodoleczniczy i sanatoryum speo. cho­
rób nerwowych

Dia H .  KiaKow, Sziftio II.
3 0 5 3  1 10

Na przedmieściach Krakowa prenumerować

Podziękowanie.
Nieznajomemu Panu, który obronił wnuczka 

mojego, ucznia III  klasy gimnazyalnej od po- 
kąsauia przez niedźwiedzia w Parku Krakow­
skim i za dalsze zajęcie się nim w pogotowia 
ratunkowem, składam serdeczne „Bóg zapłać".

Woycfecbowski.

Leo&nica
Dr A. T u r w R i e s o  o  K t M e
3045 1 5 ' (za Kołomyją).
Stacya kolejowa Zabłotów, G alicja, otwarta od 1 

maja do końca października.
Prospekty w księgarni G. Gebethnera i Ski w Krakowie.

Dr Kazimierz NajeaisKi
n. profesor okulistyki Uniw. Jagiellońskiego 

powrócił. 3061 1 2

teisgraiiczne.
Wiedeń, 23 kwietnia. (Giełda południowa.)

Marki 117 50. Renta majowa 94 40. Kenta koronowa 
węgierska 9245. Akoye aastr. iakł. Kred. bfe4 —. Akcya 
węg. iakł. kred. 826'—. Akcye Anglobankn 3 1 5 —. Akcya 
Unionbankn 593 50. Akoje Bankyereinn 541 50, A boye Lpu- 
derbanka 496‘75, Akcye kolei państwowyob 743’50. Lom­
bardy 118 75. Akeye tabrykl broni O—•—. Akuye tyto­
niowe 406-—. Alpiny 742 50. RiniK-Maranyi 672 50. Ak­
cye praskiego Tow. żelaznego 2593 50 Losy tureckie 
246-—. Ruble 254*—. Akcye galic. Banku hipotecznego 
0—•—.

Usposobienie: spokojne.
Berlin, 23 kwietnia. (Giełda poranna.)
Akcye kredytowe 207-75. Tow dyskontowa 186-10.
Uposobienie: słabsze. v

Giełda warszawska.
Warszawa, 26 kwietnia.
4 ‘/.-procentowe listy ziemskie 93-50 rb.; 5-proeentowe 

listy m iasta Warszawy 96"— rb.; 4 ‘/,-procentowe listy 
m. Warszawy 91-50 rb .; akeye Banku handlowego wa. 
szawskiego 433-— rb .-, akcye Banku handlowego łódz­
kiego 435-— ; akcye Banku eskontowega warszawskiego 
475--- rb.; Lilpop 562-— rb.; Starachowice 141’— rb.; 
Berlin 46-20.

Giełda zbożowa.
Budapeszt, 26 kwietnia.
Pszenica na kwiecień od — do —•— ; pszenica na 

maj od 11-56 do 1157; pszenica na październik 1339 
do 13-40; żyto na kwiecień od O1— do 0-— ; żyto na 
maj 0-— dc O1- - ;  żyto na październik od 81 3  do 8T4; 
owies na kwiecień 0-00 do 0-00; owies na maj O1— 
do 0-— ; owies na październik od 6-61 do 6-62: kuku­
rydza na maj 5’83 do 5'84; kukurydza na lipiec od 5-97 
do 5-98; rzepak na sierpień 13-25 do 13-35.

Oferty mierne, chęć kupna mierna, usposobienie słabe; 
pięknie.

delikatną, białą płeć, ładny i bujny włos; należy przeto używać kremów 
piękności przeciw piegom i opaleniu a do tych prawdziwego mydła macie­

rzankowego. Do mycia zaś włosów używać należy proszku fi-. Shampon, który prócz gruntownego odtłuszczenia 
tychże, nadaje włosom  miękkość jedwabiu, chroni od wypadania, będąc zupełnie nieszkodliwym. PrawdZ. do nabyCI3 tylko W

N a p o rę  w iosenną! Naftalinę o silnej woni. Anty- 
molina, niezawodny środek do przechowania futer i dy­
wanów. Środki radykalne przeciw pluskwom, karako­
nom, szwabom. Spacj całkowite wyprawy dla położnic.
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Glówsy skład rowerów

f.V:f  _ s l jSi
m? u l .  L u b i c z  1

Generalne zastępstwa:

M f f m u
„PDCHRAD

austr. f a b r y k i  b ron i 
w Steyer d la row erów
pierwszego sty ry jsk iego  to  w. 
akcyjnego fab ry k i rowerów

Ja n a  Pucha w G racu

ii

2315 11 24

Fabryki rowerów „PREMlEEt HlŁICMa1* 
i oryg, ameryk. ,,Ć&E¥I3!M8?IIS4 jak rów­

nież i wielu innych fabryk.
Rowery motorowe.

Przybory do rowerów i części składowa do tychże.

Reim i Ska, Kraków
Rynek 37, polecają najtańszą

iiiinaisf/aini! roiITJPwŁjuunr:

a to: krajobrazy, zwierzęta, kwiaty, o- 
soby i t. d. 2700 3 3

F a r b y  olejne i akwarelowe.
P e m d z l e  i inne przybory malarskie.

ROWERY
za gotówką i na raty.

Dzwonki elektryczne,
Drut kolczasty, 2913 3 o
Naczynia kuchenne,
Narzędzia rzemieślnicze,
Przybory do rybołówstwa i t. p. 

poleca

I .  F i a ł k o w s k i
N o w y  S ą c z ,  R y n e k .

Mieszkania
przy ul. Szewskiej 1. 15 zaraz "do wy­

najęcia: 2917 3 3
II  piętro, front, składające się z 4 po­

koi, 1 kuchni, z 2 przedpokojami, z ła ­
zienką i elektrycznem oświetleniem.

I i I I  piętro, oficyny i sklep w po­
dwórzu. Wiadomość w składzie owoców 
B. Anis, przy ul. Szewskiej 1. 25.

Masło stołowe 5 kg. paczka 11*— 
koron. — Wyborny miód deserowy, kuracyjny, 
lipcowy, rarytas miodoborów z własnej pasieki, 
6 kg. 6*20 koron. Miód stołowy do picia 4 o li­
trowy gąsiorek 5*30 koron. Wysyła za zaliczką 
1. M. F a ro a ,  P o d h a jc e  7 8 . 2387 12 25

Magazyn SoaMcyi dmm  i strojów timsM 
LOTT! KORALL

w Krakowie, ulica Grodzka L 9.
poleca na sezon obecny konfekcję dziecięcą 
dla chłopców i  dziewcząt, tak ie  szlafroki, spó­
dnice, bluzki, halki i t. d. 1883 15 24

Antyki!
Jed y n y  w ie lk i w yb ór na K raków .

0 0 0 0
Garnitury mahoń.. Salon mebli złoconych, P ię­
kne komody inkrnst.. Sekretarze, Pająki z bron- 
zu, szafy i biblioteki inkrnst., B iura mahon- 
1 orzechowe, Lustra, Toalety, Stoły, Zegary. 
Świeczniki żydowskie, Biżnterya, Wyroby z ko. 
dci słoniowej, Bronzy, Porcelana, Miniatury, 
Szkło, Makaty, Szale, Koronki, Srebro i innych 
mnóstwo pięknych okazów artystycznych. Na 
•kładzie są również i meble zwykłe. 1052 13 O

Leopoldyiia Naciiowska 
Kraków, Szewska h ©, a p

Grzyby suszom
tegoroczne, ja s n e ,1 kg. 3 50 K, ciemne 
1 kg. K 2 50, przy odbiorze 5 kg. opłatnie, 
wysyła za zaliczką Tomasz Chaloupka, 
Syótec u Biliny (Czechy). 2370 10 10 *

Nowootwarty sklep frontowy przy

I n i .  ś w .  J a s a  1 .1 4 ,  K r a k ó w .

Kupno i sprzedaż różnych mebli, 
maszyn do szycia, fortepiany i inne 
rzeczy używane, sprzedaje po ni­
skich cenach. " 2485 14 15

Bo Poleli!
Jeśli chcecie być piękne i szlachetne, nie 

kupujcie Panie podrą praskiego, bo go zastę­
puje w zupełności polski

Puder tłusty „fif!imoza“
a ma tę wyższość nad wyrobami zagraniczne- 
mi, że daje zarobek polskim robotaicom, zatru­
dnionym we fabryce chemiczno-kosmetycznej 
-„Mimoza* w Podgórzu.

Nadto 57o °d czystego zysku przeznacza się 
ca dochód Koła Pań Towt Szkoły Ludowej 
w Krakowie.

Z a  7 5  h a ! ,  dostanie pudełko pudru (wiel­
kości pudru Leiehnera za 1 kor.) w każdym 
składzie perfum i kosmetyków.

W  Krakowie sprzedaje oprócz innych firma 
Reitn i Spółka. 101 44 o

ma zawsze na sprzedaż w bardzo wielkim wy- 
Dorze bardzo piękne, od zamożnych osób pocho­
dzące landa, półkry te jedno i dwukonna kuozor- 
faetony wszelkiego rodzaju, lekkie kabryolaty, 
browno i t. d. Kupuje też cate urządzenia 
rozebranych pojazdów za gotówkę lub przyjmuje 
w korni Karol Fischer Wiedeń, 11, Praterałrase 
76, Hotel Nordbalin. TeL 20107. 53 48 O

W y  j d z i e  z a  m ą ż
panna la t 30, przystojna, inteligentna, na sta­
łej posadzie z pensyą miesięczną 130 koron, 
* prawem do emerytury, za mężczyznę do 50 
la t  wieku na  stanowisku urzędnika lub coś 
odpowiedniego. L isty do 10 m aja pod A. S. 1>. 
poste restante K ra k ó w , 2977 3 3

a
a

se& g ssssasą
b b |

K ajw yższe od zn a czen ie  św ia to w e !

N A JP R Z E D N IE JS Z Ą  H E R B A T Ę  CEYLON
„R an galla  Ceylon T ca“

pod własną m arką ochronną „Palma* importowaną wprost z Ceylonn, a urzę- 
downie chemicznie badaną, po cenie: r—

Nr. I opakowanie czerwono-złote J Nr 2 opakowanie fiołkowo-złote
koron 1*40 za 125 gramów. g S  koron 1'20 za 125 gramów,
koron 0*75 za 62l/a „ ■ ■  koron 0*65 za 621/, „

przy odbiorze I kg. naraz, franko opakowanie i perto do każdej miejscowości
Austro-Węgier, poleca

Antoni Hawełka w Krakowie
c. i k. Dostawca Dworu Austro-Węgierskiego i król. Greoyi.

D ia P . T. K up ców  i K ó łek  ro ln iczych  od p ow ied n i rabat.
2574 5 6

B

J i I o - f i ) i l ) r a t o r “
przyrząd usuwający szybko i radykalnie zmarszczki 
i złą cerę —  działa przeciw bezsenności, wypadaniu 
włosów, boiu głowy, garuła, żołądka, goścowi, chorobie 
=  serca  i w. i. — Broszurki ilustr. darmo = =

T . A r m a t y s
O ptyk i M ech an ik

K r a k ó w  —  p l .  M a r y a e k i  8 .
Okulary — biir kle najmodniejszych systemów wyko­

nuję b. dokładnie, spiesznie i t a n i o . ------
‘ Zakładam dzwonki elektr. i telefony. 2431 10 o

% c i ą g n i e n i a  w
Bards© karaystme zestawienie lasów

dające

1 3  ciągnień na r o k  i  główne wygrane 
90.000 koron, 40.000, 30,000, 15.000 I M ,  100 .0 0 0 .7 5 .0 0 9 , 25.000 franków.

Kupon gry losu ziemskiego I. em.,
Kupon gry węg. losu hipotecznego,
Włoski los czerwonego krzyża,
Serbski los tytoniowy. -

W szystkie 4 iosy sprzedaję za gotówkę podług każdoozesnego kursu dziennego lub też na

3© ł/ 2 ra ty  miesięcznej po 7  K .
z natychmiastowcm prawem gry już po złożeniu pierwszej raty  wprost n mnie przekazem, 
poczem wysyłam wystawiony podług przepisów dokument kupna-sprzedaży z czekami na prze­
syłanie dalszych ra t. Na życzenie można też pierwszą ratę pobrać za zaliczką.

E D W A R D  U R B A N
B om  b ank ow y, B erno (Morawskie), W ielk i P la c  2 3 —2 5  (w domu własnym).

Ilzetelnych, stałych odsprzedawców przyjmuję wszędzie.
Niskie ceny. 2601 4 4 Dobra prowizya

Pracownia stoteslsik
przyjmuje wszystkie roboty wchodzące 

w zakres stolarstwa 
Wojciech Marchewczyk, Kraków, 

plac Matejki 5. 2716 6 30

I-szej jakości

M z M  t e z o ł t o e  f e » o e
podłogi m iękkie i  wszelkie robo ty  stolarskie, budow lane i

“  meblowe 259 46 0
Daj w ór 14. Joachlsi Steinberg, S tarow iślna 83. Telefon 778

C. R. DyreKcya kolei pafistaw ytli tu M u m ie .

' W Y C I Ą G  Z  r O Z X Ł A 3 U  J A Z D Y
ważnego od 1 października 1909 Mn czasu MwmpisM.

Odjazd z M o w a ,  z Podgórza Plaszowa I z Podgórza przystanku:
12T0 w nocy poc. osob. Nr. 11 z Krakowa 
12 20 w nocy „ „ Nr. U  z Podgórza-Plasz.

do Podwołoczysk. Połączenia: w Tarnowie do 
Stróż, stąd do Jasła, Nowego Sącza, Orłowa, 
Koszyc i Budapesztu; w Dębicy do Tarno­
brzegu przez Rozwadów w kierunku Prze­
worska i Nadbrzezia, oraz przez Rozwadów 
w kierunku Przeworska, w Jarosławiu do 
Sokala, w Przemyślu do Sambora i Stryja, we 
Lwowie do Rawy ruskiej, w Krasnem do Bro­
dów, w Tarnopolu do Potntorów, Iwania Pu­
stych, Husiatyna, Czortkowa, Kopyczyniec 
i Zbaraża, w Borkach wielkich do Grzymałowa.

3*03 w nocy poc. posp. Nr. 7 z Krakowa

do Lwowa, a od 15 lipca do Czerniowiec po­
łączenia: w Dębicy do Tarnobrzegu, Nadbrze­
zia, i przez Rozwadów w kierunku Pizewor- 
ska, w Jarosławiu do Sokala, w Przemyślu 
co Sambora i S try ja; we Lwowie do Rawy 
ruskiej Stanisławowa, Stryja, Nowego Za­

górza, fcianek i Sambora.

4*30 r. poc. osob. Nr. 31 z Krakowa
4*41 r. poo. osob. Nr. 1032 z Podgórza-Płaszowa
4-50 „ „ „ ' „ „ przystanku

do Oświęcitna, przez Podgórze-Płaszów-Skawinę 
połączenia: w Spytkowicach do Wadowic, Al­
werni i Sierszy W odnej; w Oświęcimie do 
W iednia i  Wrocławia.

6‘-13 rano poc. posp. Nr. 3 z Krakowa 
6 50 „ „ „ Nr. 3 z  Podgórza-Pł.

do Podwołoczysk i do Ickan. Połączenia: w 
w Tarnowie do Stróż, stąd do Jasła, Nowego 
Sącza-, Orłowa, Koszyc i Budapesztu; w Rze­
szowie do Jasła, a stąd do Nowego Zagórza 
i Chyrowa; w Przeworsku do Dynowa, w Ja- 
r..sławią do Bełżca i Sokala, w Przemyśla 
do Chyrowa i Nowego Zagórza, we Lwowie 
do Stanisławowa, Stryja, Kołkowa, Nowego 
Zagórza, Sianek i Sambora; w Krasnem do 
Brodów, w Tarnopolu do Potntorów, Iwania 
Pustego, Husiatyna, Czortkowa i Kopyczyniec; 
w Borkach wielkich do Grzymałowa, w Pod- 
wołoczyskach do Kijowa i Odessy.

8*00 rano pociąg osob. Nr. 15 z Krakowa 
8-09 „ „ „ Nr. 15 z Podgórza-Pł.

do Lwowa i Podwołoczysk. Połączenia: w T ar­
nowie do Szczucina; w Dębicy do Tarnobrze­
ga, Nadbrzezia i przez Rozwadów w kierunku 
Przeworska; w Przemyślu do Sambora, Stryja 
i Nowego Zagórza; we Lwowie do Stryja, 
Stanisławowa, Rawy Ruskiej i Jaworowa; 
w Krasnem do Brodów, w Podwołoczyskach 
do Kijowa i Odessy.

8*30 rano poc. miesz. 411 z Krakowa 
8 46 „ „ „ 411 z Podgórza-Płaszowa

do Wieliczki.

8-40 rar.o pociąg osob. Nr. 6211 z Krakowa 
do Kocmyrzowa i da Mogiły.

9-02 rano poc. osob. Nr. 41 z Krakowa
6T7 r. poc. osob. Nr. 1012 z Podgórza-Płaszowa 
9-21 r. poc. osob. Nr. 4012 z „ przyst.

na linię transwersalna przez Podgórze-Płaszów, 
Skawinę, Suchę do" Nowego Zagórza. Połą­
czenia: w Kąlwaryi do Wadowic i Bielska, 
w Suchej do Żywca i Zwardonia; w Chabówce 
do Zakopanego i Suchejhory; w Nowym Sączu 
do Orłowa, Koszyc i Budapesztu; w Zagó­
rzanach do Gorlic, w Nowym Zagórzu do 
Chyrowa, Przemyśla, Sambora, Sianek. Bory­
sławia, Stryja, Lwowa, Stanisławowa i Ła- 
wocznego. Od 1 m aja do 14 czerwca i od 16 
września do 80 kw ietnia z Krakowa do Zako­
panego wóz wprost przechodzący 1 i II klasy, 

-**
11'00 przed poł. poc. osob. Nr. 13 z Krakowa 
11-12 „ „ „ „ Nr. 13 z Podgórza-Pł.

do Podwołoczysk i Ickan. Połączenia: w Tarno­
wie do Stróż, Nowego Sącza, Orłowa, Koszyc 
i Budapesztu; w Rzeszowie do Jasła, a stąd 
do Nowego Zagórza, Chyrowa i Stryja; w 
Przeworsku do Dynowa; w Jarosławiu do 
Sokala; w Przemyślu do Chyrowa, Sambora, 
Stryja i Nowego Zagórza; we Lwowi9 do 
Stanisławowa, Stryja, Nowego Zagórza i 
Sambora; w Tarnopolu do Potutor, Iwania 
Pustego, Husiatyna, Czortkowa, Kopyczyniec, 
Zbaraża, w Borkach wielkich do Grzymałowa.

1-15 po poł. poc. osob. Nr. 33 z Krakowa 
1'30 po poł. poo. osob. Nr. 1034 z Podgórza-Pł.
1-38 „ „ „ „ Nr. 1034 z „ przyst,

do Suchej i Oświęcima, przez  P o dgórze-P łaszów - 
Skawinę; Połączenia: w Kalwaryi do W a­
dow ic i Bielska, w  Oświęcimiu do W iednia 
i Wrocławia.

1-30 po poł. poc. miesz. Nr. 461 z Krakowa
1-44 „ „ „ „ Nr. 461 z Podgórza-Pł.

do Wieliczki.
1-45 po poł. pociąg osob. Nr. 6213 z Krakowa 

do Kocmyrzowa i do Mogiły.
2-53 po połud. poc. posp. Nr. 5 z Krakowa 

do Lwowa. Połączenia: w Tarnowie do Szczucina.
Stróż, stąd. do Jasła  i Nowego Sącza, a od 
15 cztrweii do 30 września włącznie także 
do Orłowa; w Dębicy do Tarnobrzegu i przez 
Rozwadów w kierunku Przeworska; w Rze­
szowie do Jasła, a stąd do Nowego Zagórza, 
Chyrowa i Stryja; w Przeworsku do Dynowa, 
w Jarosławiu do Sokala, w Przemyślu do 
Chyrowa, Sambora, Stryja i Nowego Zagórza; 
we Lwowie do Stanisławowa, Stryja, Nowego 
Zagórza i Sambora.

3-05 po poł. poc. osob. Nr. 25 z Krakowa 
3-13 „ „ „ „ Nr. 25 z Podgórza-Pł.

do Tarnowa. Połączenia: w Tarnowie do Szczu­
cina, Stróż, stąd do Jasła  i Nowego Sącza, 
a od 15 czerwca do 30 września także do 
Orłowa.

6-10 wieczór poc. osob. Nr. 27 z Krakowa 
6‘21 „ „ „ Nr. 27 z Podgórza-^ł

do Tarnowa, Połączenie w Tarnowie do Stróż, 
Nowego Sącza i Jasła.

7-40 wiecz. poc. miesz. Nr. 463 z Krakowa 
7-51 „ n n Nr. 463 z  Podgórza-Pł.

do Wieliczki.
7-DO wieczór poc. osob. Nr. 6215 z Krakowa 

do Kocmyrzowa.
8‘00 wiecz. poc. osob. Nr. 45 z Krakowa 
S-13 w. poo. osob. Nr. 1016 z Podgórza-Pł.
8-20 „ „ „ Nr. 1016 z Podgórza przyst.

na linię transwersalną przez Podgórze-Płaszów, 
Skawinę, Suchę do Nowego Zagórza, Połą­
czenie w Skawinie do Oświęcima, a stamtnd 
do W iednia i W rocławia; w Kalwaryi do 
Wadowic; w_Suchej do Żywca; w Zagórza­
nach do Gorlic; w Nowym Zagórzu do Chy­
rowa, Przemyśla, Sambora, Sianek, Borysła­
wia, Stryja, Lwowa, Tarnopola, Stanisławo­
wa i Ławocznego.

8-38 wieczór poc. posp. Nr. 1 z Krakowa
do Ickan, Bukaresztu, Konstancji, a stąd okrę­

tem we czwartki i niedziele do Konstanty­
nopola. Połączenie w Przemyślu do Chyrowa, 
Sambora, Stryja i Nowego Zagórza.*

9-00 wieczór poc. osob. Nr. 17 z Krakowa 
9-10 „ „ „ Nr. 17 z Podgórza-Pł,

do Podwołoczysk i Ickan. Połączenie w Bierza- 
nowio do Wieliczki; we Lwowie do Jawo­
rowa. Rawy Ruskiej, Stanisławowa, Stryja, 
Wołkowa, Nowego Zagórza, Sianek i Sam­
bora; w Krasnem do Brodów; w Tarnopolu 
do Husiatyna, Czortkowa i Kopyczyniec; w 
Borkach wielkich do Grzymałowa; w Pod­
wołoczyskach do Kijowa i Odessy.

10-30 w nocy poc. osob. Nr. 19 z Krakowa
10-39 b b b Nr. 19 z Podgórza-Pł.
do Lwowa. Fołączenia: w Bierzanowio do W ie­

liczki; w Rzeszowie do Jasła, a stąd do No­
wego Zagórza i Chyrowa; w Przeworsku do 
Dynowa i w kierunku Rozwadowa; w Prze­
myślu do Chyrowa i Nowego Zagórza. Wo 
Lwowie do Stanisławowa, Jaworowa, Nowego 
Zagórza, Sianek, Sambora i Stryja.

11-05 w nocy poc. osob. Nr. 413 z Krakowa 
11-16 „ b b Nr. 413 z Podgórza-Pł,
do Wieliczki.
1-52 w nocy poc. osob. Nr. 47 z Krakowa 

12*04 „ B b Nr. 1022 z Podgórza-Pł.
12'0‘J „ „ „ Nr. 1022 z „ przyst.
do Nowego Sącza przez Podgórze-Płaszów, Ska­

winę, Suchę; Połączenia: w Skawinie do 
Oświęcima a stam tąd do W iednia; w Su­
chej do Żywca i Zwardonia; w Chabówce do 
Zakopanego i Suchahory; w Nowym Sączu do 
Orłowa, Koszyc, Budapesztu i Stróż. Z Kra­
kowa do Zakopanego kursują wozy wprost 
przechodzące.

PH8Jazd do Krakowa, do Podgórza Plaszowa f do Podgórza przystanku:
12-50 w nocy poc. posp. Nr. 8 do Krakowa
ze Lwowa, tamże połączenie od Jaworowa. Ra­

wy ruskiej, Stanisławowa i Stryja; w Prze­
myślu od Stryja, Sambora, Nowego Zagórza 
i Posady ehyrowskiej.

3-23 rano pociąg osob. Nr. 12 do Podgórza-Pł'
3*35 b b n Nr. 12 do Krakowa

z Podwołoczysk i Ickan. Połączenia: w Borkach 
wielkich z Grzymałowa, w Tarnopolu z Zba­
raża, Kopyczyniec, Czortkowa, Husiatyna, Iwa­
nia Pustego i Potutor, w Krasnem od Brodów; 
we Lwowie od Jaworowa, Rawy Rnsldej, Sta­
nisławowa i Stryja; w Przemyślu od Nowego 
Zagórza, Stryja, Sambora i Posady cliyro- 
wskiej, w Rzeszowie od Jasła ; w Dębicy od 
Prz&worska prz.-7, 1-tor.wadów: w Tarnowie od
Jasła. Orłowa, Koszyc i Budapesztu.

4'57 rano poc. osob. Nr. 20 do Podgórza-Płasz.
5‘10 „ „ b Nr. „ do Krakowa

ze Lwowa. Połączenia: w Przemyślu od Nowego 
Zagórza i Cbyrowa; w Przeworsku od Roz­
wadowa.

5 45 r. poc. osob. Nr. 1017 do Podgórza przyst.
5'52 r. „ „ Nr. 48 do Podgórza-Płasz.
6'07 r. „ „ Nr. 48 do Krakowa

z linii transwersalnej od Nowego Zagórza przez
Suchą, Skawinę, Podgórze-Płaszów. Połącze­
nia: w Jaśle od Rzeszowa, w Zagórzanach 
od Gorlic, w Nowym Sączu od Orłowa w Cha­
bówce (od 15 m aja do 30 września) zo Za­
kopanego.

6-41 rano poc. posp. Nr. 2 do Podgórza-Płasz.
6-49 „ n b Nr. 2 do Krakowa

z Ickan. Połączenia w środy i niedziele przez 
Konstancyę z Konstantynopola (okrętem do 
Kpnsiancyi), codzień od Bukaresztu; we Lwo­
wie od Stryja, "Wołkowa, Nowego Zagórza. 
Sianek i Sambora; w Przemyślu od Nowego 
Zagórza i Chyrowa.

7T9 rano poc. osob. Nr. 412 do Podgórza-Pł.
7-30 „ „ „ NT, 412 do Krakowa

z Wieliczki.
7'40 rano pociąg osob. Nr. 6212 do Krakowa 

z Kocmyrzowa i Mogiły.
7*38 rano poc. osob. Nr. 1033 do Podgórza prz.
7-45 „ (f„ „ Nr. 1033 do Podgórza-Pł.
7'59 „ b b Nr. 32 do Krakowa

z Oświęcima. Połączenia: w Oświęcimiu od 
W iednia i Wrocławia; w Spytkowicach od 
W adowic; w Skawinie od Żywca i Suchej.

8-15 rano poć. osob. Nr 118 do Podg.-Płasz.
8"25 „ „ „ Nr 118 do Krakowa

z Tarnowa. Połączenie w Tarnowie od Nowego 
Sącza, Jasła  i Stróż.

8-34 rano poc. osob. Nr. 18 do Podgórza-Płasz.
8-45 „ „ „ Nr. 18 do Krakowa

z Podwt co ysk i Ickan. Połączenia: w Podwo­
łoczyskach od Kijowa i Odessy; w Borkach 
W ielkich od Grzymałowa; w Tarnopolu od 
Iw ania Pustego, Husiatyna, Czortkowa, Ko­
pyczyniec i Zbaraża; w Krasnem od Brodów; 
we Lwowie od Stryja, Wołkowa, Nowego Za­
górza, Sianek i Sambora; w Tarnowie od 
Nowego Sącza, Stróż i Jasła.

10-23 r. poc. miesz. Nr. 1061 do Podgórza przyst. 
10 35 r. „ „ Nr. 1061 do Płaszowa
Z Oświęcimia, Połączenia w Oświęcimiu od 

W iednia i Wrocławia; w Podgórzu-Płaszowie 
do Krakowa.

11-28 r. poc. miesz. Nr. 462 do Podgórza-Pł. 
11-35 r. „ „ Nr. 462 do Krakowa
z Wieliczki; połączenie w Podgórzu-Fłaszowie 

od Oświęcima i Skawiny.
1*00 po poł. poc. osob. Nr. 6214 do Krakowa 

Z Kocmyrzowa i Mogiły.
1-01 po poł. poc. os. sez. Nr l l l  do Podg.-IT.
1‘12 „ „ „ n u Nr „ do Krakowa.

z Tarnowa. Kursuje w niedziele, czwartki i 
święta. Połączenie w Tarnowie z Nowego 
Sącza, Stróż, Jasła i Szczucina.

116 po poł. poo. osob. Nr. 14 do Podgórza-Pł.
1*27 „ „ b b Nr. 14 do Krakowa

ze Lwowa. Połączenia: w Przemyśla od Nowe­
go Zagórza, Stryja, Sambora i Chyrowa; w 
Jarosławiu od Sokala; w Przeworsku od Dy­
nowa; w Rzeszowie od Jasła, w Dębicy od 
Przeworska przez Rozwadów i od Nadbrzezia, 
w Tarnowie od Nowego Sącza, Stróż, Jasła 
i Szczucina.

2*24 po poł. poc. posp. Nr. 6 do Krakowa 
ze Lwowa. Połączenia: we Lwowie od Jaworowa 

Rawy Ruskief, Nowego Zagórza, Sambora,’ 
btryja i Stanisławowa, w Przemyślu od Chy­
rowa, Sambora i Stryja; w Przeworsku od 
Rozwadowa i Nadbrzezia.

3-19 po poł. poc. os. Nr. 414 do Podgórza-Pł.
9 b b b b Nr. 414 do Krakowa

z Wieliczki.

4 22 po poł. poc. os. Nr. 1011 do Podgórza prz,
f '" 9 b b b Nr. 1011 do Podgórza-Pł.
4,45 » b b n Nr. 42 do Krakowa

z linsi transwersalnej od Nowego Zagórza, przez 
Suchę, Skawino, Podgórze-Płaszów. Połącze­
nia: w Nowym Zagórzu od Stryja, Ławo- 
eznego, ijtaniśłuwowa, Tarnopola, Lwowa, Bo 
rysławia; w Jaśle od Rzeszowa; w Zagórza­
nach z Gorlic; w Sączu od Orłowa; w  Cha­
bówce od Zakopanego; w Suchej od Zwar­
donia, w Kalwaryi od Bielska i  Wadowic. 
W  Skawinie z Oświęcimia i W iednia. Z Za­
kopanego do Krakowa wprost przechodzący 
wóz I i II  klasy.

5*50 po poł. poc. os. Nr 116 do Podg.-Pł.
6'00 wieczór „ „ Nr „ do Krakowa,

z Tarnowa. Połączenie w Tarnowie od Nowego 
Sącza, Stróż, Nowego Zagórza, Jasła  przez 
Stróżo i Szczucina.

6-12 wieczór poc. osob. Nr. 16 do Podgórza-Pł.
b „ B Nr. 16 do Krakowa 

z Podwołoczysk I Ickan. Połączenia; w Podwo­
łoczyskach od Kijowa i Odessy; w Krasnem 
od Brodów; we Lwowie od Jaworowa, Rawy 
ruskiej, Stryja, Nowego Zagórza i Sambora; 
w Przemyślu od Nowego Zagórza Stryja, 
Sambora, Chyrowa; w Jarosław ia od Sokaia; 
w Przeworsku od Rozwadowa, i Nadbr/.ezia; 
w Tarnowie od Nowego Sącza, Stróż, Nowego 
Zagórza i Jasła przez Stróżo i Szczucina, 
w Bierzanowio od Wieliczki.

6-35 w. poc. osob. Nr. 464 do Podgórza-Płasz. 
6m0 w. „ „ Nr. „ do Krakowa

z Wieliczki.
7.10 wiecz. poc. osob. Nr. 6216 do Krakowa 

z Kocmyrzowa.
8-55 wiecz. poc. os. Nr. 1035 do Podgórza prz.
9 00 „ b b Nr. 1035 do Podgórza-Pł.
9,42 » » b Nr. 34 do Krakowa

z Oświęcima, Połączenie w Oświęcimiu od
W iednia i Wrocławia; w Spytkowicach od 
Sierszy-Wodnej, Alwernii i Wadowic.

9‘29 wiecz. poc. posp. Nr 4 do Krakowa 
9*36 wiecz. poc. posp. Nr. 104 do Podgórza-I'ł. 

z Podwołoczysk i z Ickan. Połączenia: w Pod­
wołoczyskach od Kijowa i Odessy; w Borkach 
w idnieli od Grzymałowa; w Tarnopolu od 
Potutor, Husiatyna, Czortkowa i Kopyczy­
niec; w Krasnem od Brodów; we Lwowie od 
Rawy Ruskiej, Stryja, Woikowa, Nowego Za. 
górza, Sianek i Sambora; w Przemyślu od 
Stryja, Sambora i Posady ehyrowskiej; w Ja ­
rosławiu od Bełżca i Sokala"; w Przeworsku 
oa Dynową, Nadbrzezia, Rozwadowa i T ar­
nobrzega; w Rzeszowie od Jasła; w Dębicy 
od Przeworska przez Rozwadów od Nadbrzezia 
i Tarnobrzegu; w Tarnowie od Budapesztu, 
Koszyc, Nowego Sącza, Stróż, Nowego Zagó­
rza, Jasia przez Stróżo i Szczucina.

10*31 wiecz. poc. osob. Nr. 24 do Podgórza-Pł. 
10*40 wiecz. poc. osob. Nr. 24 do Krakowa 
Z Rzeszowa, połączenia: w Rzeszowio od Jasła, 

w Dębicy od Rozwadowa, Nadbrzezia i T ar­
nobrzega, w Tarnowie od Budapesztu, Koszyc. 
Orłowa, Nowego Sącza. Stróż, Nowego Zagó­
rza i Jasła  przez Stróża i Szczucina; w Bia-
rzanowie od Wieliczki.

10*41 w. poc. osob. Nr. 1021 do Podgórza-przyst- 
10*47 w. „ „ Nr. 1021 do Podgórza-Płasz-
11*00 w nocy poc. osob. Nr. 46 do Krakowa 
z Nowego Sącza przez Suchę, Skaw inę, Podgó­

rze-Płaszów. Połączenia: w Nowym Sączu od 
Budapesztu, Koszyc, Orłowa; w Chabówce 
od Zakopanego i Sucliachory,_ w Suchej zo 
Zwardonia, w Kalwaryi od Bielska i Wado­
wic. Z Zakopanego do Krakowa wprost prze­
chodzący wóz 1 i  II klasy.

Rozkłady jazdy w formacie kieszonkowym są 
do nabycia po cenio 30 hal. na stacjach o. k. 
Kolei Państw., u konduktorów, jakoteż w Kra­
kowie w biurze spedyoyjnem Bujańskiego, w 
księgarni Krzyżanowskiego, w cukierni Mau- 
riziego, w handlu Fischera (linia A-B) i w hau • 
dlu Porębskiego i Zimlera.

Że uroczą jest Z aw oja ,
Wie to klientela moja;
Więc jej nie trza dużo gadać!
A kto tn nie był —  przyjedź zbadać!

D r o g a  teraz całkiem nowa 
Ukończona i gotowa;
A już B rIIllow e omnibusy — 
Więc nie będą trząść ci duszy,
Gdyż są całkiem przerobione, 
Naprawione — odnowione!

Więcej nie zawracam głowy,
Lecz do usług jam gotowy!
Nowil lub też dawni goście,
Zapytania do mnie wnoście!

S . & F . B r ll l l
właściciele kolonii letniczej

ao4o 1 3 5

PENS90NAT „PODLASIE"
Kraków, Loretańska 4.

Pokoje z komfortem urządzone, na doby, tygo* 
dnie, miesiąoe. Oświetlenie elektryczne. Ła­
zienka. Kuchnia wyborowa. Obiady w domn 
i na  miasto. 2447 6 10

Ucznia do prafyyty
inteligentnego, z dobrego domu, z kil­
koma klasami gimn. lub realn., prszu- 
knje Zakład repr. art. „Zorza11 w Kra­
kowie, ul. św. Krzyża 7. 3006 2 3

Z dobre] rodziny panna
sierota, szuka posady towarzyszki lektorki lub 
sekretarki na wsi. Posiadając duży zasób cier­
pliwości, może zająć się także pielęgnacją cho­
rej osoby. Zgłoszenia: P r u s  I I I .  poste rest. 
K r a k ó iv .  2981 2 6

K l I f t M i p  używaną garderobę męską, 
• M l J J U j ę  damską i futra, płacąc naj­
wyższe ceny. Proszę zawiadomić kore­
spondentką. S . K a tz n e r ,  Kraków, Die- 
tlowska 77. 2313 12 12

W 6N O I !
Daimaiyńskie naturalne czerwone, li tr  
po 44 hal., białe 3-letnie 52 hal. wysyła 
w baryłkach, począwszy od 50 litrów. 
Edsn, Pauk, skład win Rjeka (Fiume). 
SES“ Próbka, 6 kg przesyłka, dla prze- ( | 
konania się o wybornej jakości, kosztuje 
3 K opłatnie do każdej poczty. Cennik 
opłacony za darmo. 1122 30 30

M  H o i f i a  Ł 5 K 2 S
sąsiedztwo z dwóch stron zabudowane, 
około 10002 sążni powierzchni, pewne 2, 
możliwe 3 fronty, tuż przy wale nowego 
koryta Rudawy, w pobliżu Błoń i nowo 
stawianego do wylotu ulicy Wolskiej 
mostu, odpowiednia pod fabryką lub willą, 
w całości lub cząściowo zaraz do sprze­
dania. Wiadomość u właściciela w Pół- 
wsiu, Kraków, ul. Mickiewicza 1. 9. Po­
średnictwo wykluczone.. 2923 3 5

M i ó d
pszczelny patokę, lipcowy, kuracyjny, z własnej 
pasieki, w 5-cio kilowych blaszankach za 6 K. 
M a s E o  naturalne, codzień świeże. 5 kg. pa­
czka za to  K. — Wysyła Józef Konstanty 
Barnaś, SzepesóSalu (Węgry). 2161 18 20

na gumach i żelaznych kołach, karetki, 
lando, kuczer-faetony, wózki na reso­
rach, brek i t. p., do sprzedania. K ra­
ków, Zwierzyniecka 35. 2758 4 5

K o r .  @ 90.000
tytułem  głównych wygranych w
f  <8 ciągnieniach f  Q

na rok
Najbliższe dwa ciągnienia już dnia

2-go maja i 17-go m ała JSlfl r.
Austr. kredyt, los ziemski

kupon gry emisyi z r. 1880.
Włoski los czerwonego krzyża 
Serbski państw, los (tytoniowy).
Łos Josziv (Dobrego serca)
"Wszystkie 4 losy razem gotówką około 

189 K lub na
39 rat miesięcznych po 5'50 K.
Każdy z oryg. losów musi być wyciągnięty i można 
je każdego czasu odsprzedać po kursie dziennym,

Natychmiastowe, wyłączne prawo gry 
już po złożeniu pierwszej raty  na prawne 
potwierdzenie kupna, — Zamówienia prze­
kazem pocztowym. 2887 2 5

Wiedeński dom wymiany 
R o b e r t  R e i ł le r ,  W ie d e ń  IV .,
H auptstrasse 20 (tylko „Paulant*rhof“).

i r i & L g a j poleca w wielkim wyborze kompletne, urządzenia pokoi sypialnych, jadalnych,
jJJ*® v  J  ^  salonów i i  p. Soły. wszelkiego rodzaju, materace, poduszki, kołdry, dywany, dywa-

Kraków, ul. Szpitalna I. 36, naprzeciw teatru . — ■ Nr telefonu 738, niki, portyery, firanki, kapy na łóżka, serwety na stoły i t p .  Ceny konkurencyjne.



Wtorek 26 Kwietnia 1910. N O W A  R E F O R M A . Nr.  187. 5

Kraków, uiica Sławkowska I. 4.

|  poleca najtaniej cwikiery, okulary, lornetki ręczne, binokle teatralne, po- 
| lowe, termometry, dzwonki elektryczne i warsztat reperacyjny. 2440 9 o

sosnowego, jodłowego i świerkowego na podstemplowania, mającego 14 do 25 cm. 
grubości n wierzchołka, 2  do 7 metrów długiego, oraz drzewa jodłowego i so­
snowego długiego o średnicy 13 — 19 cm. w środku, poszukuje się do kupna 
w ilościach mniejszych i większych. Odbiór w stacyi załadowania. Zgłoszenia 
listowne z podaniem ceny za wagon w stacyi wysyłającej przyjmuje Adm. 
„N. Reformy" pod „K . W 2 3 8 2 “ . 2882 3 6

■■ BB ■■
a a  b o  m m n a  b u c ło t y ę  S a is i. id .y u m  n a u c z y c ie ls k ie g o

pod p ro tek to ra tem  Ich Ekscelencyj: 
H r. Andrzej owej Potockiej, W andy  Ko­
ry  to wskiej, H r. S tanisław a Badeniego, 
A leksandra Mniszek Tchórznickiego.

Losy p ©1 &.
M■ I IliM iil I III limI i i

5.CI00 w y g ra n y c h  —  w a r to ś c i  7 0 .0 0 0  k o ro n .

n a  ż y c z e n ie  
w  g o tó w c e .

L  w y g ? . 1 5 .0 0 0  K.
I I .  „  9 .0 0 0  „

II I .  „  3 .0 0 0  „

n a  ż y c z e n ie  
w  g o tó w c e .

R e s z ta  w y g ra n y c h , w a r to ś c i  p o  5 0 0  K , 3 0 0  K, 
100 K i t. d . s k ła d a  s ię  z  p rz e d m io tó w  z ło ty c h  
i  s r e b r n y c h ,  d z ie ł  s z tu k i ,  o b ra z ó w , w y ro b ó w  
\ v . v . v  p r z e m y s łu  k ra jo w e g o  i  t . d . 1328 8 9

CŜ gsiî sis© nieodwołalnie ^0 września 1910 r@ku.
WBafFmBmaBzaBaBamaEmiBB&

K M i ,  Ryneit, Bor yuAsHiel
dostaw ca dla 

poleca w wielkim w yborze:

Bielizną białą i kolorową, I m  
waty, Rękawiczki, lapelnsze.

Telefon Np. 368. 177 12 0

d n i a  9 - g ©  m a j j a  1 9 1 0  r o k a i  i  d m i  i s a s t t ą p n y c l s .

& &  2781 2 3

Kasy Oszczędności miasta Krakowa
*

podaje do publicznej wiadomości, iż w tutejszym

ZAKŁADZIE POŻYCZKOWYM
JST25L Z A S T A W Y  KLUCJZ-KOBIJS

K O S Z T O W N O Ś C I
w złoci®, srebrze i źrojjlek feasslesSasŁ

a  mianowicie: Nra 37.738, 38.524, 39.440, 40.140, 40.159, 42.338, 
42.339, 42.548, z r. 1907, 2.9S9, 5.101, 5.424, 6.065, 7.459, 7.562, 
10.265, 10.374, 10.724, 11.272, 11.326, 11.413, 11.463, 11.712,
11.855, 12.171, 12.303, 13.388, 13.695, 14.141, 14.863, 14.874, 
15.114, 15.871, 15.906, 16.420, 16.521, 16.619, 16.620, 16.714,
16.855, 17.064, 17.065, 17.4S0, 19.332, 20.751, 2 2 .1 4 0 , 2 2 .4 6 7 , 
22.670, 23.371, 25.295, 25.571, 26.173, 27.082, 29.141, 29.684, 
29.749, 29.794, 29.795, 30.726, 31.119, 32.554, 32.645, 32.647, 
32.648, 32.649, 32.650, 33.080, 33.303, 35.525, 36.486, 36.868, 
36.880, 36.881, 36.943 z r. 1908, oraz od Nru 38.054 do Nru 45.672 
z r. 1908 i od Nru 1 do Nru 15.028 z r. 1909, t. j. d ©  d f i l i a  
SO-go kwietnia 1009 p. włącznie; t u d z i e ż  ubra™ 
nia, bielizna, dywany, masayisy do szycia, ro­
wery, broń myśliwska, aparaty fotograficzne, 
reiszeigl, "obrazy i książki, a m ianow icie: Nr 15.911 
Z r. 1908, 386, 3.294, 5.794 z r. 1 9 0 9 , oraz od Nru 6.654 do Nru 
16.045 z r. 1909, t. j. do dala 30 października 1000 p . 
włącznie zastawione, a dotąd nie wykupione ani prolongowane, stosownie 
do § 22 Statutu, zostaną sprzedane najwięcej dającemu w drodze publicznej 
licytacyi, która odbędzie się dllia 9 maja 1910 rokll I duł

n a s t ę p n y c h  o godzinie 9 1/ 2 przed południem
p r z y  u l i c y  S z p i t a l n e j  Ł .  A S .

Wzywa się zatem strony interesowane, aby we własnym interesie przed 
terminem licytacyi d o  d n i a  7  m a f a  1 9 1 0  r .  włącznie pospie­

szyły z wykupnem lub prolongowaniem swoich.zastaw ów.

1

poleca się na  dal ^

H \  E w y i a f s M
iEra:bówp fiy&eb gŁ l. 24 •

konc. blacharz i instalator wodociągów.
Uskutecznia pokrycia dachów wszelkimi m eta­
lami. Instalu je w odociągi, piorunochrony, rę ­
cząc za w ykonane roboty . Na składzie w  w ielkim  
wyborze posiada : W anny, Prysznice, Bidety, Wa- 
ter-Klozety, Lodownie oraz wszelkie w yroby galante- 
ryjno-blacharskie. — Cenniki w ysyła na  żądanie darm o 
opłacone. — Sporządza na  życzenia koszto rysy  na  po­
krycie dachów  i instalacy i wodociągów.

% ! 

fabryczny 
skład - -

i siedzibii« ŁAMCIE
Przyjmuje wkładki oszczędności, począwszy od 50 koron, i opłaca 

od złożonych pieniędzy 5%  z póiroczuem oprocentowaniem. -*•
Od kapitałów, złożonych na czas dłuższy jako stałe lokacye, opłaca ' 

Bank procent wyższy aniżeli 5 od sta, a to stosownie do umowy z Dy- _ 
rekcyą. Treść umowy zostaje zanotowaną w książeczce jako zastrzeżenie.

W kładki do 100 koron wypłaca Bank bez wypowiedzenia, przy 
wkładkach zaś wyższych zastrzega sobie prawo żądania poprzedniego 
wypowiedzenia.

Od wkładek opłaca Bank podatek rentowy z własnych funduszów, 
a dla zaoszczędzenia opłaty pocztowej zamiejscowym, dostarcza czeków 
pocztowej Kasy oszczędności.

iffieresowanym podaje się” do ” wiadomości, że działalność Banku 
ograniczona jest do interesów, opartych wyłącznie na własności ziemskiej.

W kładki oszczędności przyjmuje Bank i wydaje książeczki wkład­
kowe nictyłko w biurach w Łańcucie, ale również, w F IL II  swojej we 
LW OW IE, przy ulicy Batorego 1. 32, I  p. -  2857 2 3 *-,

(Cifka automobilów ■
używanych od 2000 koron Dion-Bouton i innej marki można nabyć

Lessert Adam, Kraków, eiL Sławkowska ®.
Gneralne zastępstwo na Galieyę i Bukowinę automobilów osobowych, ciężarowych itp.

2989

B a r d z o  d o b r e  w i d o k i  w y b r a n e j
przedstawia dozwolona przez Wysokie c. k. Ministerstwo skarbu

to lifii i i  cel dobroczynny
c e n t r a ln e g o  z w ią z k u  c. 3t. a i j i r a k ló w  p o c z to w y c h , eź icy  a u tó w  i a s p i r a n tó w
w  H a istry i. Dochód jes t przeznaczony na utworzenie funduszu wsparcia dla urzędni­
ków pocztowych, którzy bez swej winy popadli w biedę, i dla wdów i sierót po nich, 

1750  w y g ra n y c h , składających się z efektów ogólnej wartości

: 3 5 . 0 0 0  M o l o s a .  :
1. Słśana amsrana 20.888 fesrea Burtoicl

Bulsze słow n e wygrane u/arioścl 4.000 H, 2.000 fi IM.
Nawet najmniejsze wygrane składają się z przedmiotów ozdobnych, artystycznych i uży­
tecznych w  w y b s r a e  b a r d z o  g u s to w n y m  i m ają r e a l n ą  w a r to ś ć .  W ypłata wy­

granych nic nastąpi pieniędzmi'. ;

Les? po i  k o t w ie
n a b y w a ć  można prawie u każdego u r z ę d n ik a  p o s z lo w e g o , w  t r a f ik a c h  lub te ż .

wysyła wprost "  2949 2 8 J

Biuro loteryjne, Wiedeń Vl/1, MogdalensnstrasseJS. Ciągnienie nieodwołalnie do d. 18. sierpnia 1910.

Osoba mt©da*
dobrze wychowana, umiejąca po francu­
sku lub po niemiecku, może być zaraz 
zatrudnioną na stałe całodzienną pracą 
w Księgarni katolickiej D ra Małkow­
skiego w Krakowie (plac Maryacki 9). 

2971 2 5

blisko granicy niemieckiej, poszukuje się wy­
kwalifikowanego (egzaminowanego) m e c h a ­
n ik a ,  do dozorowauia kotła, maszyny parowej, 
elektrycznej instalacyi i urządzenia fabryczne­
go — oraz do wykonywania w warsztacie fa­

brycznym robót ślusarskich i  tokarskich. 
Posada stała i dobrze płatna. Tylko poważni 
reflektanci zechcą oferty swoje wraz z kopiami 
świadectw i opisem dotychczasowej działal­
ności nadsyłać do Centralnego Biura Ogłoszeń 
L. i B. Metzl i Ska w W arszawie dla „M. A. W‘“ 

2830 3 3

Samoczynne zaopairywa- 
- nie się w wodę

z głęboko położonych 
źródeł urządza Najwię­
kszy 1 najstarszy sło­

wiański zakład

Mil ROHZ
c. k. dost. dworu 

Hranice
Morawa-Aństrya.

2414 8 50

Piotr fffciiateli
c. k. notaryusz w Jaśle,

poszukuje rutynowanego młodszego k asa- 
i s o ta ry s ln s g o ,  względnie eme­

rytowanego kancelisty sądowego z egza­
minem hipotecznym. 3042 2 3

lekcy] sry na fortepianie
i języka francuskiego udziela rutyno­
wana nauczycielka. Ulica Krowoder­
ska 1.-17, II  p. 2877 3 3

A m f e n t  F i r m a p v i  dobrzepolecony,przyj- nuju lG lil rO liU a O JI  muje zastępstwa przed 
wyjazdem do Krynicy t. j. do lipca. Zgłoszenia 
pisemne pod „R . A. I07.“  przyjmuje Admini- 
stracya „N. Reformy11. 2860 3 4

Apteka w  Dukli
poszukuje a s p i r a n t a  w n-gim  roku 
praktyki, dobrze poleconego. 2912 3 5

Dflf̂ niruio od r̂ca ̂  P6 n̂iei 3 do 4 po-r U i & U n U j ę  koi z przynależnościami, naj­
milej na parterze i przy ul.: Kolejowej, Baszto­
wej, Dunajewskiego, Podwale, Floryańskiej, lub 
w blizkości tychże. Zgłoszenia z żądaną ceną 
pod: „Zaraz,c poste rest. Eraków, za okaz. 
kw itu inseratowego. 2S99 3 3

Inteligentny fachowiec
z działa meteryałów bubowlanych do sprzedaży 
i pomocy biurowej, potrzebny ewentualnie za­
raz. Szczegółowe zgłoszenia pod „ P rz e d s ta w i­
c ie l"  poste rest. K ra k ó w , za okaz. kw itu  inser. 

2898 3 3

D la  o f l s p K e t i a I i C 9G'fl w y s o k i  o n u s ! .

II, n
Rynek 2 4  «■ poleca:

Kalinka ks. Wal. E O H Styfacys T rze*  
c ie g o  M a ja  (kw iecień— czerwiec 
1791). Stosunki europejskie i przy­
gotowania w W arszawie do Konsty- 
tncyi 3-go Maja. — Zamach stano. 
Cena egz. 80 hal., przesyłką poczt, 
kor. 1*— . 2773 2 2

B k @ i l c z © i ł i v  $ r a r a i ! i
z 2 rządowemi egzaminami poszukuje posady 
jako kandydat notaryalny. Zgłoszenia: Dr Ka­
zimierz Wilusz, Rzeszów. 2946 4 6

W ogrodzie
naprzeciw cmentarza Krakowskiego.

Poleca się P. T. Publiczności najstosowniejsze 
drzewka i kwiaty do obsadzania grobów jak 
również przyjmuje się po przystępnej cenie abona­
ment na ozdabianie grobów. E. Uklański, Zarzad 
ogrodów, Olsza-Dwór, p. Kraków. 2851 3 io

Willa w Zakopanem
o 24 umeblowanych pokojach zaraz do 
sprzedania. Wiadomość w Spółce rolni­
czo-przemysłowej w Podgórzu, Rynek 4.

3020 2 3

Rostyum ylsuHnie to m sk ie
i ubrania dziecięce przyjmuje się do roboty i wy­
konuje szybko, punktualnie i tanio. 2973 2 6
K ra k ó w  - - G ro d z k a  8 , I I  p ię t r o .

f lB ilig y il SI f i l !

^ ^ wyk.cr.uje
( P IE R W - K R A J. FABR YKA P IE C Z Ą TE K  K A U C ZU K . |  
\ \  h y d r a u l i c z n i e  w u l k a n i z o w a n y c h

■-----    K.b’

' './?PNeK GŁ.

Szyldy Emaliowane po cenach fabiycznycli. 2782 5 o

z ie m s k i
530 mg. nadwiślańskiej gleby, 2 kilometry od 
Szczuciua, do sprzedania z wykluczeniem pośre­
dnictwa. Wiadomość pod 31. H., Kraków, Ba­
sztowa 18. 2990 3 3

Samochody
,.Benza“ na 5 siedzeń, „De DionBouton“ 
2 siedzenia, tanio do sprzedania. — 
Kraków, Długa 12. Wieczorek. 2974 3 6

starszej, wykształconej, do zarządu do 
mu i wychowania trojga dzieci, wieku 
la t 10, 8 i 6. Początki języka niemie­
ckiego i francuskiego wymagane. Kur- 
kowski w Wiśniczu. 2952 3 3

u

»»
przy browarze w Dzikowie wraz z re- 
stauracyą, bufetem, 2-ma kręgielniami, 
lawn-tennisem, elektrycznie oświetlony, 
zaraz do wydzierżawienia pod bardzo 
dogodnemi warunkami. 3043 2 3

Zgłoszenia: „Bazar“ Towarzystwa
handlowo - przemysłowego, Tarnobrzeg.

przyjmie
k iero-Emerytowany oficyant “ Ś 4

wnika Kółka rolniczego (sklepikarza) najchętniej 
w Galicyi zachodniej. Zgłoszenia do 15 maja 
pod „Oficyant11 poste rest. Kraków. 3038 2 2

k

zdolnych panienek do haftu (na dobre 
warunki) do pracowni haftów, ul. Szew­
ska 10, wejście od Jagiellońskiej. 3009 2 3

Panna
znająca dobrze p o tlw ó jn ą  b u c h a ite -  
r y ę ,  potrzebna od I-go maja do biura 
Zakładu repr. art. „ S ^ ?E a“  w Krako­
wie, ul. św. Krzyża 1. 7. 3007 2 3

Około 2 milionów c e g ł y  na mnr, for­
mat 2 9 x i4 1/i, w najlepszym gatunku, 
jest natychmiast do sprzedania. Zgło­
szenia pod R .  1 9 1 0  przyjmuje Ad- 
ministracya „N. Reformy11. 3010 2 5

z 3 pokoi, przedp., kuchni, łazienki, 0- 
świetlenie gazowe, zaraz do wynajęcia, 
również sklep z pokojem i kuchnią przy 
ul. Kołłątaja 1. 9, dawniej Poniatow­
skiego (Blich). 2751 10 10

®bia£y Jae
prywatne od 80 hal. w zw rż.— Ulica D ługa 21, 

II piętro. 2487 16 26

Hailpa tzHila. CnSry feiarawe
AD A M  P IA S E C K I

Kraków, ul. Długa 12 — ul. Floryańska 2. 
166 (Hotel Drezdeński) 86 0

P r o s z ę  ż ą d a ć  w s z ę d z i e

M r 0 a  sto łm  a lu m in lD A łe
pięEinie graviriro w a a e .

12 widelców lub łyżeczek . . . .  kor. Ó-28*
12 noży • ...........................................kor. 16\52
12 łyżeczek do herbaty, gładkich . kor. 2 84 
12 łyżeczek do czarnej kawy . . . kor. 2'38 
na prowincyę wysyłka franco, począwszy od 

10 koron. 3004 2 3

„Fortuna*5 Kraków, ul. Grsficwskleso 5.
M M ia r©ss£ki tanio

gęsty 6’80 kor., gęsto płynna patoka (rarytas 
miodoborowy) 7-30 kor. Źołąćź na kawę dla dzieci 
i starców 3’— kor. za 5 kg. franco. Korzenie- , 
wicz em. naucz. Iwanczany. 2689 10 10

F M
^ n s i t i j i j u u i

n a  h a ik a c h  2636 3 3

do jazdy po chodnikach, asfalcie 
i t. p. —  polecają

g f e M S g i i M f c ł
nyaeh 37,

iisu frim t fa rm a o yi
maturzysta, poszukuje posady. A . T . poste re- 
stan td  Lipowa, Żywiec. ' _ ' 2878 3 3

Paim a -
la t 20, poszukuje miejsca jako bona lub panna 
do towarzystwa, najchętniej na wyjazd. Zna szy­
cie. Zgłoszenia pod M. Z. przyjmuje Administra- 
cya „N. Reformy". 2874 3 3

z dobrego domu, la t 14— 16, przyjętym 
zaraz zostanie w handlu towarów mie­

szanych J .  J .  IS a sh o  w  £ v w g u .
2914 2 3

Na leśniczówce
lub we dworze, w pobliżu lasu i kolei, 
zamieszkałaby osoba z dzieckiem na 2 
miesiące letnie wraz z utrzymaniem. 
Podanie warunków listownie nprasza 
się nadsyłać: „Alszer", Kraków, ulica 
Dietla 107. 2968 3 3

piękne, zdrowe, kto chce mieć, niech 
używa znakomitego warszawskiego pro­
szku „ A G A T O L U “ ,  wyrobu S t .  
G ó r s k i e g o  w W arszawie. Skład głó­
wny w Drogueryi M agistra farm. J . 
HANAKA, Kraków, nl. Szewska 5. — 
Pudełeczko h  60 hal. i  1 K 2817 1 10

T P ' r ' * y

i PARASPLI. - - - - - -  Ceny bez konkurencyi
poleca Anastazy Froncz, Kraków, Floryańska 17.



6 Nr 187. N O W A  E S ^ O R M a Wtorek 26 Kwietnia 1910.

L e k e y f
poszukuje rutynowany długoletni korepetytor 
akademik. Zgłoszenia .pod „Lekeya 125“ poste 
restante Kraków, za okaz. kw itu inseratowego. 

3059 1 2

mało używany, w dobrym stanie, na 5 
osób, czterocyiinrtrowy, zaraz do sprze­
dania. — Wiadomość: Karmelicka 34, 
II p., między 3— 4. 3050 i 10

p r

przy  ul. św. Tom asza 1. 18 od 
1-go lipca do wynajęcia. W ia­
dom ość w hand lu  A. Froncza, 
ul. F lo ry ań sk a  17. 3054 1 3

Lodownie
dużą, używana., kupię. Zgłoszenia listo­
wne z podaniem wymiarów i ✓ ceny: 
Długa 30. Tyczyński. 3058 i  2

Pokoi z przedpokojem
do wynajęcia od 1 maja. Ulica Posel­
ska 24, I  p. 5028 2 3

M M
czesze Panie do teatru, na 
wieczorki, rauty, koncerty.

U d z ie la  le k c y ] c z e s a n ia
Uskutecznia również

- „ M A N I C U R  E “  -
0. Czaczka, Gołębia 1. 3, (między 

Wiśiną a  Bracką). 2982 2 6

Ekspedyentka
miłej powierzchowności, potrzebna w Ma­
gazynie W eneckim, Sukiennice 1. 8.
i 3056 i  2

lamdolraBia
200 sagów d r z e w a  m i ę k i e g o
J o d ł o w e g o  loco stacya Jordanów. 
<. J d z e f  A lek sa n d ro w icz .

3048 1 3

są co do jakości i trwałości nieprześci- 
gnione; zapobiegają wykrzywieniu obu­
wia i poślizgnieniu, a obuwie przez nie 
zachowuje elegancki wygląd. Uważać 

na nazwę jako znak

H E R S O N 44

Dostać można przez wszystkie w pań­
stwie handle skór, obuwia i wyrobów 
gumowych, tuedzież w drogueryach. — 

Hurtownie przez kontrahentów

Sipiund Beer & Solinę
Wien VI/2. 937 1 20

Brpitóto. ul. Gredska 1. i Ł  3,
Adres is legr. 1616 19 0

a li  Wow©śoI w wełnach na kostysmy i bliszkfl, ©toyda $&!owe, Źa-
* £1*9 A lfa Mięty, Paltoty, płaszcze, szlafroki, halki, Hostyumy i Maski.

—* V  '  1

. -Próby na żądanie. ® Ruble przy zakupnie a  K 2-5S.

Odol zawdzięczu swoją 
sławę światową jedynemu 
w swym rodzaju długotrwa­
łemu działaniu. Podczas 
gdy inne wody do ust wy­
wierają swoje działanie tyl­
ko przez parę sekund pod­
czas płukania, to przeciwnie 
Odol przy płukaniu ust 
wsiąka w zęby i btony ślu­
zowe jamy ustnej i działa 
jeszcze długo już po wypłukaniu ust. W skutek 
tej specyficznej właściwości Odolu zapobiega 
się rozwojowi procesów gnilnych w jam ie ustnej 
i to przeciwdziała wypadaniu zębów. 2071 3 3

Zastępców (Polaków)
poszukujemy na szereg okręgów. W arunki na­
c ie  dla nich bardzo korzystne, prowizye nieomal 
W e  wypłacamy zaraz. Praca nietrudna, zarobić 
w oźna do kilkudziesięciu koron dziennie, także 
pobocznie. Zgłoszenia (tylko od osób sumiennych, 
trzeźwych i pilnych) pod adresem: Księgarnia 
■Wydawnicza Polska, Poznań-Posen, Gr. Gerber- 
etraase 37. 3049 1 4

WIKI 1IU
skład lortepianów, pianin i I m a n iu

poleca 2436 16 0

‘N

O )

2ar
CS* 6 3  

o
c s  A 2s  '£ !•

B i e l i z n ę  I t o m s k ą
i . d l a  P a n ie ik C k  V

i »- ■ r, uh
webową — szyrtyngową — batystową — oraz trykotową P r o i .  D r e ł

G. J a e g c r a .

K o m p letn e  w y p ra w y  ś lu b n e  poleca w ogromnym wyborze 
* po cenach najniższych. 179 18 0

Jtiarya ftm  i  Kraisow - l

J a k o  r e k l a m a
tylko krótki czas sprzedaje materyały za pół ceny.

bluzka barchanowa dawniej K 2 ’— obecnio P  —
2 kapy i obrus „ K 151 — „ 9 -50
Koszula zdrowia „ K 4 - — „ 2 -

Bluzka w ełniana dawniej K 4 ' -  obecnie 2 ' —
Bluzka płócienna „ K 3 '50  „ T90
Bluzka kratow ana „ K 2 ' — „ P  —

-  Jedwabie, W ełny na kostyumy i snknie, Dywany, Firanki, Obrusy, Rę­
czniki, Perkale, Prześcieradła, Kapy i firanki tiulowe, Kołdry watowane, 

Koce, Chustki, Halki, Wyroby pończosznicze, Parasole itp.
! HAT s o b o t ę  w i e l k a  s p r * z e d a ś  p e s z t r b ;  !
1783 9 o Krakowska konkureneya

-  S z e w s k a  1, S. p ię tr o . *
'M M W M . • j i W W b iA M W W W b a .  ‘ ¥ W W

Na obchody Grunwaldzkie
wyszła nowa książeczka z deklamaeyami

J a d w i g i  z  I L o b z o w a

Polsce! Litwie cześć!
Cena 70 lial., z przesyłką 80 hal. 

Tejże autorki nowe sztuczki dla teatrów 
amatorskich:

Rycerze Jadwigi 40 h., z przes. 45 h. 
leszcze Polska nie zginęła 50 h., z przes.

55 h. 3005 2 3
Do nabycia we wszystkich księgarniach. 
Skład główny u D. E. Friedleina, K ra­

ków, Rynek 17.

T A M IE  i  O Z IS 9 B N E  O G «1> D ZF\IA

i

. f a m

B ow er (Waifenrad)
z wolnym, biegiem, cyklometrem, la tarką ace­
tylenową i przyborami, do sprzedania. W iado­
mość: Strzelecka 9, I  piętro, od 10 do 12 i od 
3 do 4-tej. 3062 1 3

4 u k o p a n e
do wynajęcia na czas dowolny 2 pokoje 
i kuchnia, osobne, z ogrodem,, obok dwor­
ca. — Wiadomość: .Notfa Wieś 1. 42, 
Kraków. 2926 2 3

najlepsze instnimenta 
firm KrajwyclL

Wyłączne zastępstwo fabryk Bó- 
sendorfera, __ Ehrbara, Wirtha, Ko- 
tykiewicza. Zarazem najpraktycz­
niejsze krzesła do fortepianów.

Rutynowany

II
biegły korespondent polsko - niemiecki, 
z długoletnią praktyką i chlubnemi 
świadectwami, poszukuje natychmiast 
posady. Zgłoszenia pod „Rutyna 1910“ 
przyjmuje Adm. „N. Reformy“. 2986 2 2

Ł. 1225. 3047 1 3

K o n i k P i r s .
, Staraniem Wydziału Rady powiato­
wej Turczańskiej, otwarte zostanie 
w Turce nad Stryjem z dniem 1 wrze­
śnia 1910 r. prywatne gimnazjum z ję­
zykiem wykładowym rusko-polskim. Na 
posadę kierownika owego gimnazynm 
tudzież na posadę nauczyciela pomocni 
czego tego gimnazyura rozpisuje się ni- 
oiejszem konkurs.

O posadę kierownika ubiegać się mo­
gą profesorzy gimnazyalni w czynnej 
służbie pozostający, którym potrzebny 
urlop na  czas kierownictwa wyjedna 
W ydział Rady powiatowej Turczańskiej 
w c. k. Radzie szkolnej krajowej.

Pierwszeństwo przy nadaniu tej po­
sady mają profesorowie, posiadający 
eg/am in z grupy, objętej art. 9 rozpo­
rządzenia m. w. i o. z 30 sierpnia 1897 
Nr 220 Dz. p. p.

O posadę nauczyciela pomocniczego 
teogą się ubiegać ukończeni zwyczajni 
słuchacze filozofii jednego z austryackicb 
uniwersytetów.

Znajomość języka ruskiego w słowie 
1 w piśmie dla jednej i drugiej posady 
jest niezbędną.
, P łaca kierownika wraz z dodatkiem 
za kierownictwo wyniesie rocznie 2800 
koron, a płaca nauczyciela pomocni­
czego 1920 kor. rocznie.
> Podania należycie udokumentowane 
należy wnosić na ręce Prezesa Rady 
powntowej Turczańskiej najdalej do 
dnia 10 maja 1910 r.

Wydział powiatowy.
1 Turka, dnia 15 kwietnia 1910 r.

E U T T m  fi S t s s s s t t a T Z ,  T O W . A K C Y J N E ,  W 2E D E Ń  ł  P R A C A

Pierwsze austi. m i tei i król. wyłpue uprawił, fabryki wyrobów sidiHowycii.
Cenniki i kosztorysy wysyła darmo i opłatnie zastępstwo dla Gałicyi firma
U . KURZMANM, K r a k ó w ,  M o s to w a  1 0 . Teleion 86L
Polecamy ogrodzenia siatkowe, druciane i sz ta ch e to w e  k u te , bram y siatkowe łub  
kute. pawilony, altany, werandy, okna, ganki, siatkowe ochrony do drzwi i okien, 
arut kolczasty i taśmowy pocynkowany i t. p. w zakres wchodzące przedmioty. 
Jako specyalności dostarczamy tanio siatki drucianej, cynkowanej, stosownej 

do ogrodzeń placów do gry ,.Lawn Tennis11, ogrodów, łąk, lasów i t. p.
, «■„ ' 1617 13 o

SS

Z clńiem 21 b. m. nowo o tw arta  p ierw szo­
rzędna

a

m ieszcząca się w rynku głównym I. 19, nad
handlem  W. P. W entzla (dawniej Filia B anku  
Krajowego). Ł askaw em u poparciu  P. T. P u ­
bliczności polecam  się

2920 5 15 Jasa Mr© ty m u i-

§ A P© M EM T H 0 L - M A T U L I46
u a j i d c a l i u c j s z y  ś r o d e k  p r z e c i w

Sapomcnihoi jest o d \  ATAKOM PEDA6RYCZNYM, Ischias)
la t wielu stosow any\ REUMATYZMOWI MIĘŚNI
w szpitalach publiez- s ~
uych i domach p iy - \  REUMATYZMOWI STAWÓW
watnych, a tysiące J e- \  NERWOBÓLOM i bólom krzyżów 1
karzr uznało ten sro- 1  _  _ 1
dek za doskonały! - \  MIGRENIE, KŁUCIU W BOKACH 
Wystrzegać się bozw ar- \  OBRZMIENIOM, PORAŻENIOM
tościowych^falsyfikatów ^  wea ie poleceń lekarskich.

Sprzedaż jedynie w słoikach po cenie 140 i 5 K. — Do nabycia we wszystkich aptekach 
i drogueryach! Główny skład wysyłkowy i fabryka: Eug, Matula w Radomyślu W iel­
k im . — lJo nadesłaniu 1'85 kor. wysyła sie próbny słoik — opłatuie polecony.

„Gdzie inne środki oe- 
Irapeutyczne nie odnoszą 
\s k u tk u  — tam  Sapo- 

 ̂menthol jes t niezbę - 
jdnym! — Tak orzekli 
k najwybitniejsilekarzo 

pisma lekarskie. —

2681 5 10

Bządowo uprawniona

i  m « l. m l  w  i SKejalojiii letiiiitiKi
pod firmą

K. RZACAI C M I I I « RRAKO0IE
p rzy  u l. św . G ertru d y  p od  Nr. 4

wyrabia pod kontrolą komisy i Przemysłowej Tow. Lek. Krak. polecona przoa toż To w

wody m inera lne  sztuczne
odpowiadające składem chemicznym wodom: BILIŃSKIEJ, GE3Sr TfBLE[t3KIEJ, SSL- . 

TERSKIEJ, YICHY, MARYENBADZEIEJ, HOMBURG, lOSSINGEN, tudzież

specyalne lecznicze Ł 26 33 o
jak: litową, bromowa, jodową, żelazistą, kwaśną, oraz w o d y  l e c z i i i e u o  n o r A a l a o  

z przepisn P r o f .  J a w o r s k i e g o .
Sprzedaż cząstkowa w  aptekach I drogueryach. — Cenniki na żądania franco.

Smm Bhmafowlcag
poleca:

BAY-RUM używa stę ze znakomitym skutkiem do mycia i utrzy­
mania w czystości skóry na głowie. F lakon 80 hal. i l '6 0  K.

KAPTGLINA przeciw wypadaniu włosów. F lakon 2 kor.
OLEJKI DO WŁOSÓW: fiołkowy, rezedowy, jaśminowy, ró­

żany, milleflenrs. F lakon 1 K.
POMADA LITEWSKA wpływa korzystnie na włosy, posiada 

zapach przyjemny i nie jełczeje. Słoik 1 K.
PUDER NA WŁOSY biały, do czyszczenia i pudrowania wło­

sów. Pudełko 60 hal.
PUDER POPIELATY I ŻÓŁTAWY do upiększenia włosów. 

Pudełko 1 K.

LWÓW, Sykstsitka 25 i ul. Hetmańska 6.
KRAKÓW, Sukiennice 20.
PRZEMYŚL, Mickiewicza 1. 6. 2252 3 O

1699 9 0

członków

w Krakowie
odbędzie się d n ia  IO m a ja  1 9 1 0
o godzinie 8 wieczorem, Wolska 14.

P o r z ą d e k  o b r a d :
1) Odczytanie protokołu z ostatniego 

Walnego Zgromadzenia;
2) Sprawozdanie Zarządu, oraz przedło­

żenie rachunków po koniec 1909;
3) Sprawozdanie komisyi rewizyjnej i 

udzielenie absolutoryum Dyrekcyi;
4) Ucłiwała co do dalszego istnienia, 

względnie rozwiązania Związku handl. 
przemysłowego;

5) Wnioski członków. 3057 

L u d w ik  H a ls k i .  L eo n  S c h i l le r .

s u m
jest w ypróbow anym  środkiem, k tó ry  lekarze pole­
cają  już od 10 la t z najlepszym  skutkiem  przeciw

C H O R O B O M  r * * .C C
r  ^

k r z t u ś c o w i ,  I n f lu e n c y ,  n i e ż y i o m !

t w a

SIR O LIN  »Roclie« jest w stałem  użyciu w licznych k lin i­
kach i sana to ryach  płucnych. P roszę żądać we w szystkich 

' ap tekach (polecenie lekarskie) wyraźnie.

Sirolin (0 opaRooonto o r y g ln a ln  „ M e “
i  zw ra ca ć stanowczo naśladownictwa.

F. HOFFMANN-LA POCHE & Go.
B a z y le a  (S z w a jc a r y a )  G re n z a c h  (B a d e n ia )  772 4 8

Z Drukami Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 10 d r u k a r n i  &  & • d ó r a k i .


